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Wychodzi eodziennie o godzinie 4 po południu 
z wyjątkiem świąt i niedziel. 

Numer pojedynczy ksztuje w miejscu 5 centów, 
Pocztą 7 centów. — Biuro Redakcyi i Administracyi 
ulica Wałowa nr. 29. — Listy należy frankować, — 
lieklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefonu redakceyi nr. 88 


Zaproszenie do przedpłaty. 


Przedpłata na Gazetę Lwowską 
wynosi półrocznie (od 1 lipca do końca 
grudnia) w miejscu 6 zł., pocztą 8 zł.; 
ćwierćrocznie (od 1 lipca do końca 
września) w miejscu 3 zł, pocztą 
4 zł.; miesięcznie (od 1 do końca 
każdego miesiąca) w miejscu 1 zł., 
pocztą 1 zł. 35 ct. 

Prenumeratorowie półroczni, (któ- 
rzy prenumeruja od pierwszego 
lipca do końca grudnia) otrzy- 
mują Przewodnik naukowy i literacki, 
dodatek miesięczny do Gazety Lwow- 
skiej, bezpłatnie; ćwierćroczni zaś 
i miesięczni za dopłatą: pierwsi 75 
et., drudzy 30 et. Przewodnik, prenu- 
merowany osobno, kosziuje rocznie 
4 zł, półrocznie 2 zł., ćwierórocznie 
1 zł 

W celu ustalenia nakładu, pro- 
simy o wczesne nadsyłanie przed- 
płaty. 

Po ukończeniu „Błędnego Kola“ 
rozpoczniemy w odcinku druk powie- 


ści historycznej Zygmunta Kaa. 


czkowskiego , p. t. „Plbrach- 
towt Rycerze“. 


, l 
Na podstawie umowy, gawartej 8 re~ | NAUCZ 


dakcyq warszawskiego „Echa muzycznego, 
teutralnego i artystycznego~, gawiadumiomy 
s amownych prenumeratorów naszych, iż na- 
Noać: mogą pismo to, wychodzące raz na 
tydzień z dwutygodniowym dodatkiem nut, 
PO cenie o połowę źniżonej. 
„,Prenumeratorowie (Gazety Lwow- 
skiej mogą przeto otrzymywać waT- 
SZawski tygodnik illustrowany Echo 
muzyczne, teatralne i artystyczne, WIAT 
2z dwutygodniowym dodatkiem nut, 
Po nasżępującej cenie: 


„n. miesięcznie 50 rt. 
We Lwowie : kwartalnie 1 zł. 50 ot. 
miesięcznie 80 ct, 


Na prowincyi: kwartalnie 2 zł. 40 et. 


BŁĘDNE KOŁO 


POWIEŚĆ 
przez 


Tose VOTRE 
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XVII. 
(Ciąg dalszy.) 


Księżyc schował się dawno za chmu- 


deszcz zacinał z wia- 
Jh. Galę m Świecie przerzedziło 
się znacznie; sklepy; mawszy A apc 
i handelki, były pozamykane; czuło się 
wielkopostną porę nad zasypiającem wcze- 
Śnie miastem — kilka pustych karet roz- 
jeżdżało się zwolna z zakładów po ofia- 
ry rautowych nudów. Było zapewne do- 
brze po dziewiątej. ; 
Ania nie biegła już bez celu; wie- 
działa, dokąd idzie i to ją krzepiło — a 
drogę miała jeszcze daleką, bo Żmicki 
mieszkał na Bielańskiej; ona zaś szła do 
niego. 
5 Serdeczna, wesoła twarz Leona py 
snęła w obejmujących ją zewsząd D 
kach rozpaczy i osamotnienia, jak gwia 
ka na zaciągniętem chmurami c, > 
blady promień otuchy padł od niej a » 
dręczoną okropnie matczyną duszę... A Ji 
przecież ktoś, komu mogła powierzyć 
swoje dziecko ! 4 
Trzeba było takiej 
liczności, jak śmierć astmat 
jaszka, żeby Żmicki znajdowa deze dad 
mu wieczorem... Całą ZAP =a 
spędził przy konającym, die AEE 
ranem powieki, a teraz, Kiedy 
wśród kwiatów i świateł 


wyjątkowej oko- 
ycznego stry- 
ł się w do- 


Z 


j Preuumeratż ż przesyłka pocztową 
atęcznie 1 zł. 35 et. 


| otrzymują cało- 
końca 6z8rwca 


m 


| wynosi rocznie 16 zł, półrocznie 8 zł., kwartalnie 4 zł,, mie- 
miejscu rocznie 13 zł., półroeznie 8 zł, kwartalnie 3 zł, miesięcznie 1 zł. 
Przewodnik naukowy i literacki, 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy 
lub od 1 lipea do końca grudnia; ówieróroczni i miesięczni 
drudzy 30 cnt. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 sł. 


dodatek miesięczny do „(łazety Lwowskiej“, 
prenumerują od Í stycznia do 
za dopłatą, pierwsi 75 cnt, 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższym odręcznym dyplomem wi- 
ceprezydentowi Namiestnictwa we Lwowie, 
Hermanowi Loebl, jako kawalerowi au- 
stryackiego cesurskiego orderu Leopolda, 
w myśl statutów orderu nadać najmiłości- 
wiej stan szlachecki. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył, Najwyższem postanowieniem z dnia 19 
lipcą b. T., dyrektorowi gimnazyum pań- 
stwowego w Nowym Saczu, dr. Ludwikowi 
Klemensiewiezowi, Z powodu prze- 
niesienia go na własną prośbę w stały 
stan spoczynku, nadać najmiłościwiej tytuł 
radey szkolnego Z uwolnieniem od taksy. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


| Minister wyznań i oświecenia zamia- 


nował prowizorycznego nauczyciela w gi- 
| mnazytum państwowem. w Rzeszowie, Lu- 
dwika Salo, rzeczywistymi nauczycielem 
gimnazyum państwowego w Sanoku, a su- 
plente gimnażyum państwowego w Brzeża- 

Jana Nowaka, prowizorycznym 
vcielete gimnazyum państwowego w 
Rzeszowie. 


nach, 


Minister sgarbu zwamianowął starszego 


| kontrolora podatkowego, Piotra Nuzikow- 


skiego, starszym poboreą podatkowym dla 
okręgu krajowej dyrekcyi skarbu we Lwo- 
wie. 


Obwieszczenie. 

„Nimiejszem rozpisuje się wybór uzu- 
pełniający posła do Izby deputowanych 
Rady państwa z kuryi większych posiadło- 
ści, okręgu wyborczego Stanisławów-Boho- 
rodczany - Tłumacz - Buczacz na dzień 17 
sierpnia 1887, Wybór ten będzie przepro- 
wadzony w Stanisławowie a godzina i lo- 


będą podane do wiadomości wyborców kar- 
tami legitymacyjnemi, które im w właści- 
wym czasie będą doręczone. 

Listę wyborców powyższego okręgu 
wyborczego ogłasza się jednocześnie w dzien- 
niku urzędowym Gazety Lwowskiej, 

Z Prezydyum e. k. Namiestnietwa. 

We Łwowie dnia 18 lipca 1887, 


CZĘŚĆ NIEURZĘD 


OWA 


aaeeea 


Lwów, 25 lipca. 


Telegram urzędowy z Petersbur- 
ga potwierdza, iż rokowania angiel- 
sko-rossyjskiej komissyi, k sra zebra- 
ła się tam po raz drugi, Lslem are- 
gulowania granicy afgańskiej, zostały 
ostatecznie uwieńczone pomyślnym 
rezultatem. Wiadomość ta wywarła 
w świecie politycznym tem większe 
zadowolenie, iż od czasu, gdy przed 
kilkoma miesiącami reprezentant an- 
gielski, pułkownik Ridgeway, widział 
się zniewolonym opuścić stolicę nad- 
newską bez osiągnięcia celu swej 
misyi, położenie w krajach turańskich 
doznało pewnych niekorzystnych zmian, 
a to głównie skutkiem posunięcie si 
i usadowienia kolumn rossyjskich aż 
pod Kerk nad Oxusem. Gdyby tedy 
rząd angielski wobec takiej akeyi Mie 
był zachował jak największej rezer- 
wy, byłoby to absolutnie niemożliwem 
osiągnięcie w krótkim stosunkowo 
czasie porozumienia z Rossyg. To też 
ogólnie przyznają, iż Anglia, wysyła- 
jac ponownie nad Newę pułkownika 
Ridgewaya, i udzielająe mu przytem 
pojednawezych instrukcyj, złożyła do- 
wód niezwykłego umiarkowania , bo 
tym tylko sposobem kwestya afgań- 
ska mogła być pozbawioną charakte- 


kojniuteńko w krypcie kościelnej, młody 
spadkobierca, zmęczony i smutny, odpra- 
wiwszy służącego, który mu nastąwił sa- 
mowar, pił herbatę szklanka za szklanką 
i palił papieros za papierosem, obcho- 
dząc w ten sposób pierwszy wieczór swej 
majątkowej niezależności. 

_ „ Nie dalej jak przed półgodziną przy- 
niesiono mu wiadomość o innej jeszcze 
śmierci i to go do reszty melancholij- 
nie nastroiło.... Trumienne jego du 
manie przerwało mu lekkie pociągnięcie 
dzwonka, 

Żakląwszy, bo go ludzie w chwilach 
smutku niecierpliwili, poszedł otworzyć 
i zdumiał się na widok kobiety, opartej o 
ramę drzwi z dzieckiem na ręku, które- 
go korpus twarz jej do połowy zasła- 
niat... Nie poznał jej z razu; po chwili 
dopiero: 

Co to jest?! — zawołał przera- 
żony. — To pani!.. Co się stało ? Wejdź 
pani prędzej | 

Wprowadził ją a rączej wciągnął 
do pokoju słaniajacą się, ledwo żywą, i 
posadził na fotelu. a 

Tu, spojrzawszy na nią przy świe- 
tle lampy, omal nie krzyknął. Kapelusz 
miała przekrzywiony, włosy, mokre od 
deszczu i potu, poprzyklejane w nieła- 
dzie do czoła, usta spalone i białe, jak- 
by kto na nich dwa paski bibułki an- 
gielskiej położył, oczy zapadłe i błędne, 
twarz wydłużoną, dziwnie, nie swoją, stra- 
szną. Na ramieniu jej zwieszała się bez- 
władnie główka Maryanka, sina, z zam- 
kniętemi powiekami. Biedne dziecko wy- 
glądało jak mały trupek. 

Leon załamał ręce. 

— Przez Boga! — wymówił stłu- 
mionym głosem, — Patrz pani! On ze- 


leżał sobie spo- mdłał ! 


Rok 77. 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen- 
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza. 
Inseraty przyjmują: w Austryi i Niemczech 
wszystkie ageneye anonsów; we Francji, w Paryżu 
wyłącznie agencya p. A dama, Rue des St. Peres 84 


kalności, w których wybór się odbędzie, jru niebezpiecznego i zażegnanym za- 


targ między dwoma  europejskiemi 
mocarstwami. A chociaż w ukształ- 
towaniu stosunków w Azyi środko- 
wej mają bezpośredni interes tylko 
Rossya i Anglia, to przecież już dla 
tego samego, iż zbrojny konflikt obu tych 
państw u bram Afganistanu mógłby od- 
działać niekorzystnie na ogólne położe- 
nie europejskie, rząd W, Brytanii, umo- 
żliwiwszy pojednawczem wystąpieniem 
okojowe załatwienie nieporozumienia, 
oddał tem samem cenną usługę spra- 
wie międzynarodowego pokoju. 

Telegram podał nam już główne 
punkta ugody. Sporne terytoryum mię- 
dzy rzekami Murghab i Kuszk, o które 
głównie upominał się rząd carski, z0- 
stało odłączone od Afganistanu i wcie- 
lone do Rossyi. Emir Afganistanu na- 
tomiast, pozbywając się niepewnego 
torytoryum będącego od dawna przed- 
miotem krwawych zatargów, zatrzy- 
mał Chamiab i Godża-Soleh, okręgi 
wielkiej doniosłości pod względem 
handlowym i strategicznym. 

Z góry należy sobie powiedzieć, 
iż uregulowanie granicy afgańskiej 
o tyle ma tylko znaczenie, o ile spro- 
wadziło ono dobre porozumienie mię- 
dzy Rossyą a Anglią. Same bowiem . 
wypadki w Afganistanie mają tylko 
drugo, a nawet trzeciorzędne znaczenie. 
Jaki bądź bowiem wezmą obrót pełne 
groźnych epizodów zajścia, których 
widownią jest od kilku miesięcy Afga- 
nistan; po czyjej stronie będzie szczę- 
ście wojenne, czy po stronie zbunto- 
wanych plemion, lub przyjaźnie dła 
Anglii usposobionego emira — to jedno 
zdaje się być pewnem wedle jedno- 
zgodnych głosów pism londyńskich, 
że W. Brytania pozostawi Afganistan 
własnemu jego losowi i nie pokusi się 
o wywieranie jakiego badź wpływu 
na tamtejsze wypadki. 


Ania zsunęła sobie Maryanka na 
kolana i spojrzała na niego osłupiałym 
wzrokiem. 

— Tak -- rzekła powoli — musiał 
zemdleć.., z głodu, ze zmęczenia... z 
płaczu... 


Powiodła oczami za Leonem, który, 
ódgadując jakąś katastrofę szukał trzeź- 
wiących środków po swej: kawalerskiej 
siedzibie, i dodała: 

ei dla tego tu go przyniosłam. 

Zdjęła mu czapeczkę, rozpięła pal- 
tocik pod szyjką, a widząc, że dziecko 
nie daje wciąż znaku życia, odezwała się 
jeszcze tym samym bezdźwięcznym, jak- 
by sennym głosem: 

— Może on umarł, panie Leonie ? 

Leon klęczał już przed nią i znale- 
zioną szczęśliwie wodą kolońską rozcie- 
rał zimne rączki Maryanka, usiłując je- 
dnocześnie wlać mu łyżeczkę wina przez 
zaciśnięte ząbki. 

Szło mu to niezręcznie, ręce mu się 
trzęsły z braku wprawy i wzruszenia. 

Żona Konrada nie próbowała mu 
nawet pomagać. Siedziała sztywna, wy- 
prostowana, z obwisłemi rękami, spogią 
dając martwo na leżące na jej kolanach 
ciałko. Zdawało się, że i z niej także u- 
leciała iskra życia, zostawując jakiś swój 
pozór, pozbawiony wszelkiej świadomo- 
ści. Mówiła i patrzyła, ale to było 
wszystko. 

; Leon tracił głowę... Widok tej ko- 
sad, BY la niego posak,okropnego 
e: 2, 8 przerażającą zagad- 

ą; nie byłby nigdy prz JE 

jwieks: CRA ypuścił, żeby 
największe bodaj nieszczęście mogło k 
goś w ten Sposób zmienić, ,, Nie dac 
badać Przyczyn; zapytał 


rywając swych cucących usiłowań: 


tylko, nie prze- | wit L 


— Pani Anno... droga pani... po 
co pani brałaś ze sobą to biedne dziec- 
ko?.. Gdzie pani byłaś? Czy przyszłaś 
tu prosto z domu? 

— Nie — odpowiedziała spokojnie— 
byłam nad Wisłą. 

— Nad Wisłą ! 
biłaś ?... 

— Nic.... Tam tak zimno..., i pusto.... 
i pusto... Zlękłam się... wróciłam... lu- 
dzie się za mną po ulicach oglądali,... 
więc przyszłam tutaj. 

„Mówiła, jakby nie rozumiejąc zna- 
czenia słów własnych. 
Przyszłaś pani po mnie? 
Konrad panią o to prosił ? 
_. Ania wzdrygnęła się. W zagasłych 
jej oczach coś błysnęło na chwilę, 

— Nie! Nie! 

Tymczasem Maryanek zaczął zwol- 
na powracać do siebie. Poruszył się, we- 
stchnął parę razy i uniósł ociężałe po- 
wieki, zamykając je natychmiast przed 
światłem. 

— Docuciliśmy się go! 
Leon. — Bogu dzieki! 

Ania pokiwała głową. 

— Biedactwo! — rzekł 
może było, żeby tak | 
sA. Pani! 
jac ją Żmicki. 
. Wziął dziecko na rece 
Je ostrożnie na kozetkę. 


. Ona patrzyła za nim, nie ruszając 
Się z miejsca i b i i 

*j5ca i bezmyślnie ocierała chu- 
steczką swoje mokre okrycie. 
- Dam mu trochę herbaty — mó- 
eon — 1 pani się także napije, a 
potem odwiozę panią zaraz do domu. Nie 


Co pani tam ro- 


Czy 


— zawołał 


a — lepiejb 
był został ! e 
— wykrzyknął, reflektu- 


i przeniósł 


popa | 


Zdaje się, iż załatwienie ciągną- 
cego się od dawna nieporozumienia 
sprawiło żywe zadowolenie także 
w kołach rossyjskich. Organ rossyj- 
skiego ministerstwa spraw zagranicz- 
nych, Journal de St. Petersbourg, że- 
gnając opuszczających Petersburg ko- 
misarzy angielskich , wypowiada im 
uznanie, a zarazem daje wyraz na- 
dziei, że osiągnięte porozumienie przy- 
czyni się do ustalenia pokoju i uchy- 
lenia niesnasek w Azyi środkowej. 
Do głosu tego przyłączają się dzisiaj 
wszystkie poważniejsze organa zagra- 
niczne, i nie wątpią, że kwestya af- 
gańska zostanie na długie czasy wy- 


kreśloną z listy tych spraw, które! 


zmuszały gabinety do ciągłej czujno- 
ści, albowiem mogła ona łatwo skut- 
kiem nieprzewidzianego zwrotu do- 
tknąć w sposób najmniej pożądany 
ogólne europejskie interesa 


SPRAWY MONARCHII 


(Rozpisanie konkursu na dziełko dla mło- 
dzieży). 


Pol. Corr. zamieszcza następujący ko- 
munikat: ©. k. Minister wyznań i oświaty 
rozpisał trzy nagrody, każda po 1000 zł. 
na dziełka dla młodzieży kwalifikujące się 
do przyjęcia w poczet bibliotek szkół ludo- 
wych. Jed io z tych dziełek ma zaczerpnąć 
materyału z historyi austryackiej, drugie 
opisać podróże po Austro Węgrzech, trzecie 
wreszcie zawierać „opowiadania“. Przedsta- 
wienie rzeczy, które powinno uwzględniać 
ściśle patryotyczne i pedagogiczne zadania 
szkół ludowych, ma być zostosowane do po- 
jęcia dzieci od 12 do 14 lat wieku. Praca 
ma obejmować 8 — 10 arkuszy druku (16 
stronie w ósemce). 

Prace te — osobno dla każdego te- 
matu — mają być przesłane do e. k. Mini- 
stra wyznań i oświaty. Muszą one być zre- 
dagowane w języku niemieckim, pisane 
wyraźnie, paginowane i zaopatrzone w 
motto, Równocześnie należy do pracy dołą- 
czyć list zapieczętowany, który na zewnętrz- 
nej stronie ma zawierać możto pracy, we- 
wnątrz zaś imię, nazwisko i miejsce za- 
mieszkania autora. 

Jako ostateczny termin do przysłania 
pracy naznacza się 81 sierpnia 1888 r. 

Ocenienia prac dokonają osobne komi- 
sye, złożone przez c. k. Ministerstw) wy- 
znań i oświaty. Dla każdego tematu zosta- 
nie wyznaczoną osobna komisya, złożona z 
trzech członków, która wyda swój sąd naj- 
później do końca 1888 ro u. Nazwiska sę- 
dziów będą ogłoszone w Wiener Ztg. i w 
dzienniku rozporządzeń ministeryałnych. 

Podział nagrody nie może mieć miej- 


sca. Pojedyncze nagrody zostaną rozdane 


& 


albo całkowicie, lub też wcale nie będą u- 
dzielone. 

Autorom prac uwieńczonych zastrzega 
się prawo autorstwa, prace jednak muszą 
| być ogłoszone drukiem w ciągu roku 1889, 
{i to wedle ortografii, przepisanej w szkołach 
| ludowych. 
| Otwarcie zapieczętowanego listu na- 
stapi w takim tylko razie, jeżeli należąca 
do niego praca została wyszczególniona na- 
groda. Inne prace będą mogły być odebra- 
| ne za okazaniem recepisu pocztowego w 
,ekspedycie e. k. Ministerstwa wyznań i o- 
światy. Przyznanie nagrody zostanie ogło- 
szonem w Wiener Ztg. i w dzienniku roz- 
porządzeń ministeryalnych. 


Wypadki w Bułgaryi. 


Według depeszy z Paryża do Poł. Corr., 
bezzasadną jest wiadomość, jakoby odpo- 
wiedź Francyi na ostatnią notę W. Porty 
w sprawie wyboru księcia Ferdynanda Ko- 
| burga przyłączyła się bezpośrednio do od- 
powiedzi Rossyi. Owszem, odpowiedź rządu 
francuskiego podniosła wyraźnie, że Fran- 
cya trzyma się warunków, nakreślonych w 
sprawie wyboru traktatem berlińskim. 

Ze strony dobrze poinformowanej pi- 
szą z Wiednia: Ogólnie utrwala się prze- 
konanie, iż sprawa bułgarska popadnie zno- 
| wu w sen głęboki. W żadnym razie nie na- 
leży oczekiwać, aby w czasie najbliższym 
nastąpił w kwestyi wyboru księcia krok sta- 
nowczy. 


| Co do zachowania się Rossyi w obec 
| kandydatuy ks. Koburskiego, podaje uwagi 
godne wskazówki telegram z Petersburga do 
Kóln. Ztg. Wśród innych okoliczności — czy- 
tamy tam -- dwór petersburski przyjałby 
|otwartemi ramiony księcia Koburskiego, 
| który tam najlepsze pozostawił wspomnie: 
nie; jeżeli jednak książę spodziewa się, że 
odwiedzinami swemi nzyskałby przyzwole- 
„nie Rossyi na wybór, to nie zna usposobie- 
nia panującego w tutejszych sferach. Car 
nigdy nie zezwoli na wybór, który jego zda 
inem nastąpił na nielegalnej podstawie. 
|Inaczej rzeczby się przedstawiała, gdyby 
po ustąpieniu regencyi i ministerstwa dano 
Rossyi możność nawiązania ponownie sto- 
sunków dyplomatycznych z Bułgaryą i gdyby 
wtedy po upływie pewnego, przez Rossyę 
oznaczonego terminu, nowo obrane Zgroma- 
 afenie narodowe wybrało ks. Koburskiego. 
. W tym wypadku car by zapewne przyzwolił. 
| Dotychczasowe postępowanie księcia podo- 
,bało się w Petersburgu ; sądzą, iż uezyniłby 
on zadość roszczeniom Rossyi co do moral- 
nego wpływu w Bułgaryi i chętnieby go 
popierano, gdyby wszystkie powyższe wa 
runki były spełnione, 

Brukselski Nord przypomina okólnik 
ministra Giersa z r. 1886, w którym powie- 
dziano, iż Rossya nie uzna bezwarunkowo 
| jakiejbąadź uchwały obecnego Zgromadzenia 
(Baro Nie chodzi tu o kwestyę oso- 
|bistą lecz zasadniczą, W końcu oświadcza 
Nord, iż jedynym środkiem dla pokojowego 
załatwienia kwestyi bułgarskiej byłoby u- 

chylenie kandydatury ks. Ferdynanda, dalej 


wspólna akcya mocarstw z Rossyą, wreszcie | przestały zaczepek przeciwko niezależności 


porozumiewania się pojedynczych gabi- 


netów. 

Według Schl. Zćg., rząd rossyjski za- 
mierza podobno zaproponować mocarstwom 
tymczasowe ustanowienie dla Bułgaryi ros- 
syjskiego generał-gubernatora, któryby za- 
rządzał księstwem aż do czasu legalnego, 
według pojęć gabinetu petersburskiego, wy- 
boru księcia i zatwierdzenia takowego przez 
wszystkie mocarstwa. Dzienniki wiedeńskie 
notując powyższą wiadomość, powątpiewają 
czy by państwa, podpisane na traktacie ber- 
lińskim, zechciały zgodzić się na tak wy- 
goduą dla Rossyi propozycyę. Rossya zresztą, 
która ciągle prawi o legalności, nie mogła- 
by domagać się, aby mocarstwa aprobowały 
nielegalnego generał-gubernatora. 


Kwestya ugody Watykanu z Kwi- 
rynałtem. 


(Okólnik kardynała Rampolli do nuneyatur papie- 
skich o kwestyi rzymskiej). 


Okólnik ten brzmi w całej osnowie: 

Eksceleneyo! W swoim czasie zako- 
munikowano Panu tekst allokucyi, mianej 
na konsystorzu w dniu 23 maja. W alloku- 
cyi tej Ojciec święty, po wyrażeniu święte- 
mu kolegium wysokiego swego zadowolenia 
z przebiegu toczonych dość długo rokowań, 
celem przywrócenia religijnego spokoju w 
Niemczech, w ojcowskiej miłości swojej, o- 
garniającej wszystkie narody, zwrócił prze- 
dewszystkiem do Włoch szlachetne swoje 
słowa, które wypłynęły z troskliwości apo 
stolskiej i szczerego życzenia pokoju. Wyra- 
ził te słowa w nadziei, że może będą zdol- 
ne w jakikolwiek sposób poruszyć umysły 
tych, którzy się wzdragają wejść na drogę 
sprawiedliwego i prawowitego porozumie- 
nia i podtrzymują we Włoszech jeszcze 
gwałtowną walkę przeciw Papieżowi, po- 
zbawiając kraj w ten sposób błogiego 
wpływu tej instytucyi. Dostojny głos Gło- 
wy Kościoła, sprawił, jak tego można 
się było spodziewać, głębokie wrażenie 
na umysłach we Włoszech i wszędzie wy- 
wołał uczucia wdzięczności i życzenie, aże- 
by zakończyć ten stan nieznośny. Stan to 
dla wszystkich smutny i nastręcza tylko 
tym ludziom zadowolenie. którzy przepełnie- 
ni nienawiścią do Kościoła, ogłaszają Pa- 
pieża za mieprzejednanego wroga Włoch, 
kraju, który w papiezmie zawsze mia? naj- 
lepszego protektora dobrobytu i najpotę- 
żniejszego i najpewniejszego gwaranta bez- 
pieczeństwa. Nieprzyjaciołmi pokoju są ci, 
którzy przecząc dziejom i tradycyi, mnie- 
mają, że na ruinach papieztwa zdołają 
wznieść gmach narodowy, zadają kłam hi- 
storyi i tradycyi -— a są zarazem i wroga- 
mi pokoju. Nie rozważają zapewne, że 
gmach taki bez naturalnych podwalin prę- 
dzej lub później runąć musi. 

Chcąc uczynić allokucyę papiezką bez- 
skuteezną, starali oni się Spaczyć i prze- 
inaczyć prawdziwe jej znaczenie — twier 
dząc, jakoby przyjazne Papieża wezwanie 
do Włoch: aby z własnego popędu przy- 
wróciły pogwałconą sprawiedliwość i za- 


i powadze Stolicy św. — jakoby to Papieżu 
wezwanie zawierało w sobie zrzeczenie się 
dóbr najwyższych — których dopominania 
się ani on, ani żaden z jego następców, za- 
niedbać nigdy nie może, 

Jak W. Ekse. z gazet wyczytałeś, po- 
stawił deputowany Bovio także i we wło- 
skim parlamencie ostatniemi czasy zapyta- 
nie, dążące do tego, aby wykluczyć nawet 
wszelką myśl zbliżenia się do Stolicy 
świętej. 

Ministrowie koronni Zanardellii Cris- 
pi zaręczyli w myśl zapytania owego—lubo 
w umiarkowanych i subtelnych wyrażeniach, 
że we Włoszech nie daje się wcale czuć 
potrzeba ugody z papieztwem, ponieważ 
wystarcza stosowanie się do praw istnieją- 
cych; że Włochy wcale nie chcą przyzwolić 
na porozumienie z poświęcenem praw na- 
rodu i za pomocą interwencyi obcych mo- 
carstw. 


Aby więc tego rodzaju bezrozumne 
tłómaczenia i komentarze w prawdziwem 
przedstawić świetle, aby takim bezpodstaw- 
nym twierdzeniom skutecznie przeciwsta- 
wić wzniosłą mowę Papieża, aby sprosto- 
wać w tym względzie dostatecznie opinię 
publiczną (zwłaszcza za granicąy gdzie tru- 
dno dostrzedz wszelkich sztuczek, jakich u- 
żywają przeciwnicy Stolicy św., aby ukryć 
prawdziwe swe zamiary), uważałem za nie- 
zbędne, zwrócić uwagę W. Eks. na następ- 
ne punkta, które zechcesz przedłożyć panu 
ministrowi spraw zagranicznych : 


Trudno pojąć nasamprzód, iżby ktoś 
mógł w istocie przypuszezać, jakoby Papież 
wyrażając życzenie swe zakończenia nie- 
szdzęsnych rozterek z papieztwem, wszakżeż 
bez uszkodzenia interesów sprawiedliwości 
i ze zachowaniem godności i niezależności 
Apostolskiej Stolicy — jakoby Papież miał 
zarazem w jakiskołwiek sposób odsłonić za- 
miar zrzeczenia się prawa swego do władzy 
świeckiej, którą wydarły mu gwałt i kno- 
wania tajnych stowarzyszeń i to dla tego 
jedynie, że w krótkim ustępie, allokucyi ty- 
czącym się Włoch, nie wspomniał wyraźnie 
o tej swojej pretensji. 

Ktokolwiek tłómaczy słowa papieskie 
w sposób tak bezrozumny, ten nietylko zu- 
pełnie nie zważa na dawniejsze i nowsze 
orzeczenia tegoż samego Papieża, które 
w jak najjaśniejszej i najniewątpliwszej 
formie żŻądały przywrócenia podeptanych 
praw Stolicy św. do panowania nad Rzy- 
mem i państwem kościelnem, ale widocznie 
zapomina i o uroczystem oświadczeniu ca- 
łego episkopatu , wyrażającego tylko to je- 
dnolite przekonanie całego Kościoła kato- 
lickiego, że w obecnych okolicznościach 
władza Świecka Papieża koniecznym jest 
warunkiem ku wolnemu wykonywaniu apo- 
stolskiego posłannictwa. 


Trzeba prócz tego zwrócić uwagę na 
to, że warunki, pod któremi Papież dąży 
do pojednania, żądają wyraźnie nasamprzód 
przywrócenia pogwałconego prawnego sta- 
nu, jako Środka koniecznego do utrzyma- 
nia niezależności i powagi Apostolskiej Sto- 
licy. 


pytam o nic, ale to widoczne, że wam 
obojgu potrzeba spoczynku... Zresztą, 
rozporządzaj mną pani. 
Żona Konrada wstrząsnęła głową. 
— ja już nie wrócę do domu — rze- 
kła — nigdy! 


— Pani Anno! — wykrzyknął mło- | 


dy dziennikarz, na wpół już przekonany, 
że jej się zmysły pomięszały. 

-- Nie wrócę! — powtórzyła do- 
bitniej. — Przyniosłam panu Maryanka.... 
pan jesteś dobry.... Zaopiekujesz się nim.... 
ja... ja... nie potrafiłabym go wyżywić. 


Żmicki poskoczył, pochwycił ją za 


-- Stryj panu umarł? — wymówi- | 


ła — a... a... kto panu powiedział o.... 
tem ? 

— Dano mi znać z redakcyi. 

— Z redakcyi! — powtórzyła ze 
zdziwieniem — to być nie może! 

Patrzyli na siebie chwilę, wzajem 
się nie rozumiejąc. W tem żałosne na- 
rzekania Maryanka odwróciły ich myśli 
| ku niemu. 

Zakrzątnęli się koło słabego dzie- 
cka. Leon nalał herbaty. Ania, usiadłszy 
na kozetce, dawała mu pić w milczeniu, 
| — On teraz zaśnie — rzekła w koń- 

cu — a wtedy ja... ja... sobie pójdę. 


— Już było ciemno... Trzy godzi- 
ny temu... cztery.... ałboż ja wiem! 
| Podniosła ramiona. 
| — Mnie się zdaje, że to lata całe.... 
| Tymczasem Maryanek, jak to zapo- 
| wiedziała, drzemał już, leżąc wznak na 
, skórzanej poduszce, którą mu Leon pod- 
| łożył. Twarzyczkę miał teraz rozognio- 
| Ra, oddech przyspieszony, nierówny... 
(rzucił się parę razy niespokojnie.... Ogar- 
niała go gorączka. 

Żmicki popatrzył na niego uważnie: 

— Pani Anno! — odezwał się sta- 
|nowczo — trzeba wracać do domu. Nie 
ma chwili do stracenia, To dziecko jest 


ręce i wstrząsnął niemi silnie, jakby | Zostawiam go panu, pan jeden byłeś mi j chore. 


chcąc ją opamiętać. 


— Pani!.. przez litość!... co to 
wszystko znaczy nareszcie? Mnie się w 
głowie mięsza.... Co mam czynić? mów, 


mów pani! Przecież to niepodobna, aby 
ta... ta... wiadomość tak podziałała na 
panią? Któż w ten sposób takie rzeczy 
bierze do serca ? 

Ania spojrzała na niego. Słaby ru- 
mieniec wykwitł na jej bladej, znękanej 
twarzy, 

— Więc to już wszyscy wiedzą? — 
szepnęła — wszyscy ?! O! Niel 

Leon zdziwił się trochę; ale wszyst- 
ko w jej postępowaniu było tak dziw- 
nem, że nie uważał za potrzebne podno- 
sić tego szczegółu. 

— Prawie — odpowiedział — takie 
wiadomości między interesowanymi bar- 
dzo szybko się rozchodzą... Ja się do- 


|życzliwym na całym świecie. Będziesz 
| miał litość nad nim... biednym kaleką, 
prawda? 

Leon splótł palce gwałtownym ru- 


chem, aż w stawach zachrzęściało. 
| — Ależ to można oszaleć! — za- 
wołał, — Wytłómacz się pani! Gdzie 


Konrad? Co się z nim dzieje? 
| — Nie wiem.. Nie widziałam go. 
j — Nie widziałaś go pani? Od kiedy? 

Ania złożyła ręce. 

— Och! nie pytaj mnie pan o nie- 
go, Nie drecz mnie. Wszak pan wiesz.... 
Dla mnie już wszystko 
wszystko... Nie obwiniam go.... o! nie... 
nie mam do niego żalu.. tylko.. tylko... 
nie chcę mu zagradzać drogi do szczę- 
ścia sobą i tym biedakiem. Pan wiesz.... 
więc pan to powinieneś rozumieć 

Leon zaczynał rozumieć, ale to tyl- 
ko, że nic nie wiedział, Chodziło tu naj- 


skończone.... | 


Młoda kobieta zadrżała i schwyciła 
| się za głowę. 

i — Chore!... i pan je chcesz wyrzu- 

cić! — zawołała boleśnie. — Panie Leo- 
niei.. na miłosierdzie, Boskie! poszli 
| pan po doktora... a nie, to pójdę sama. 
| Zastąpił jej droge. 

— Co pani chcesz czynić?... To nie- 
podobna!.. Tutaj?.. tutaj nikt pani nie 
(powinien widzieć, 

— Dlaczego? — spytała z odbły- 
skiem tej pogodnej, czystej naiwności, 
która mu dawną przypomniała Anię, 

Biedny młodzieniec nigdy w życiu 
nie znajdował się jeszcze w tak trudnem 
| położeniu, Serce mu pękało; byłby bo- 
daj wyskoczył oknem na skinienie tej 
kobiety, którą widział tak nieszczęśliwą, 
a która mu była tak drogą, a jednocześ- 
nie czuł, że ód jego energii i zimnej 
krwi zawisło może życie, honor i przy- 


wiedziałem przed pół godziną. Byłbym | wyraźniej o zupełnie coś innego, niż szłość trojga istot, 


tam poszedł zaraz, ale... stryj dziś u- 
mart... i... 

Ania słuchała, nie zdając sobie wy- 
raźnie sprawy z tego, co słyszy, 


| przypuszczał z razu. 


— Porzuciłaś pani dom? — zawołał. 
| — Tak! 
i Redy? 


— Zaklinam panią, usłuchaj mnie — 
rzekł z przejęciem, ujmując ją za rękę — 
nie wiem, co zaszło, ale widzę, że pani 
jesteś pod wpływem jakiegoś moralnego 


wstrząśnienia, które zwykle bywa złym 
doradzcą. Bóg mi świadkiem, wszystko, 
co jest w ludzkiej mocy, gotówem dla 
pani uczynić.. ale jeżeli pani przyszłaś 
bez wiedzy Konrada, nie możesz tu dłu- 
żej ani chwili pozostać! Nie byłbym 
uczciwym, nie byłbym pani przyjacielem, 
gdybym cię choćby przemocą do domu 
męża nie odprowadził. Ale pani wrócisz 
dobrowolnie; pomyśl pani, dziecko che- 
re, a on... On, w swojem zmartwieniu 
bardziej niż kiedykolwiek potrzebuje two- 
jej obecności. 

Ania żywo podniosła głowę. 

— W zmartwieniu! — spytała za- 
trwożona — w jakiem zmartwieniu?! O! 
mów pan! Jemu się coś stało teraz, a ja 
nie wiem? 

Leon spostrzegł, że zdołał przecież 
wydobyć jakis dźwięk z tej zerwanej 
harfy. Postanowił silniej nacisnąć strunę, 

— Nie wiesz pani? A ja myślałem, 
że to cię sprowadziło. Konrad przed go- 
dziną stracił miejsce w „Dniu“. Biedak 
rozpacza tam pewnie, a gdy jeszcze, wró- 
ciwszy, zastał dom pusty... 

Ania już była przy kozetce i dźwi- 
gała śpiącego Maryanka. Mocne rumień- 
ce wystąpiły jej na policzki, oczy płonę- 
ły nieziemskim blaskiem świętej, zapo- 
minającej o wszystkiem w obec niedoli 
ukochanego, miłości, 

— Jedźmy, panie Leonie — zawo- 
łała — jedźmy co prędzej. 

Leon odebrał jej dziecko i niosąc 
je na jednej ręce, a drugą podtrzymu- 
jąc chwiejącą się na nogach kobietę, 
sprowadził ją tak na dół, do pierwszej 
dorożki, jaką na ulicy spotkali. 


(Ciąg dałszy nastąpi). 


a EH 


Ta | 


| „.  Zapomocą tej restrykcyi upomina on 
_ SIĘ najdosadniej o prawa swe do świeckiej 
władzy. 


._ Gdzieżby się bowiem podziała spra- 
Wiedliwość, gdyby Papieżowi nie przywró- 
t0no praw jego niezaprzeczalnych do władzy 
wieckiej, praw ugruntowanych na najspra- 
ż dliwszych i najświętszych podstawach ? 
aden bowiem książę nie zdołałby uzasa- 
dnić zwierzchnictwa swego tak, jak Papież, 
Posiadaniem więcej niż dwunastowiekowem, 
Ugruntowanem na samowolnem poddaniu 
SIĘ opuszczonego przedtem ludu, ugrunto- 
«nem na darach pobożnych książąt; na 
Lieprzerwanem dzierżeniu władzy, uznanej 
W (raktatach za świętą, nietykalną posia- 
dłość Kościoła , za zgodą wszelkich państw 
l narodów, co uważały zawsze władzę 
świecką rzymskich Papieży za konieczną 
warownię niezależności świętej Apostolskiej 
| Stolicy, nieskrępowanego szerzenia jej 
nauki i niezależnego sprawowania paster- 
skiego jej powołania, za warownię przeciw- 
o wszelkim gwałtom i uciskom; ugrunto- 
wanem wreszcie na przysługach , oddanych 
nietylko samym Włochom, ale więcej jesz- 
| cze i innym narodom, które na pierwszem 
miejscu Papiestwu zawdzięczają wysoki sto- 
pień osiągniętej cywilizacyi i uwolnienie 

od licznych zalewów barbarzyńskich. 

Te podstawy i tytuły, na które mo- 
żnaby się powołać, aby dowieść, z jakim to 
prawem Papież w allokucyi protest swój 
podnosi, 8} zresztą tak jasne, że nie mogą 
one być zaczepione, a tem mniej osłabione 
przez ów zwykły argument podsuwanego 
obecnie prawa narodowege. Owo bowiem 
tak zwane prawo narodów nietylko niezna- 
nem jest zupełnie pozytywnemu prawu, 
normującemu wzajemne stosunki między 
narodami, ale stałoby się ono, gdyby miało 
być zastosowanem wobec państw istnieją- 
cych, źródłem i przyczyną ogólnych zamię- 
szali; przywróciłoby owe barbarzyńskie 
zdobycze, dokonane za wyłącznego panowa- 
nia materyalnej siły, praez którą zresztą i 
Stolica św. ogołoconą została w chwili 
ciężkich europejskich zawikłań. 

Nieprawdziwem jest, jakoby można 

l ubezpieczyć tę niezależność konieczną dla 
l wolnego sprawowania Kościoła i dla powa- 
gi rzymskiego Papieża inaczej, jak przez 
aj skuteczną gwarancyę świeckiej wła- 

Zy. 

Nie potrzeba do tego bynajmniej zbyt 
bystrego wzroku, aby dostrzedz, że Papież 
pozbawiony prawdziwej swej i właściwej 
adzy świeckiej, jest na stanowisku swem 
lelene końcem, tylko: podwładnym i go- 
“~ sm Innej prawdziwej i wyłącznej władzy 
zwierzchniczej; że więe skutkiem tego, mi- 
mo wszelkich zewnętrznych pozorów wol- 
nosci i niezależności, przyznanej mu w ja- 
kiejśkolwiek formie przez władzę ową, wol- 
ność ta i niezależność w rzeczywistości 
ukróconą i zniweczoną zostaćby mogła chwili 
każdej; a zresztą władza taka zwierzehnia, 
nadająca Papieżowi prawa owe, mogłaby 
prawnie takowe i cofnąć znowu. 


Chybionoby więc zupełnie celu, wobec 
którego niezależność papieską ogólnie już 
za konieczną uznano; cel ten zaś jest je- 
dynie ten, aby władzę jego duchowną nie- 
tylką samą w sobie, ale i naprzeciwko 
światu tak uczynić wolną i nieskrępowaną, 
iżby zabezpieczoną została od wszelkich 
wpływów, wszelkiego nacisku, ze strony 
każdej innej władzy. 

Nakoniec trzeba rozważyć, że Papież, 
piastujący wysoką przekazaną mu godność, 
nie mógłby władzy swej duchownej nad prze- 
szło 200 milionami podwładnych wszelkich 
ras i stanów (a z których niektórzy zajmu- 
ja stanowiska panujących) wywierać w spo- 
sób skuteczny — gdyby nie miał być oto- 
czonym tą zewnętrzną świetnością, jaką mu 
Opatrzność nadała w owych czasach, gdy 
nad gruzami rzymskiego państwa powsta- 
wały różne narodowości i królestwa na ło- 
nie chrześciaństwa. : = 

Papież, pozbawiony zwierzchniej wła- 
dzy na swym tronie, byłby bezustannie na- 
rażonym na upokorzające, i pod niejednym 
względem wzniosłego jego stanowiska nie- 
godne zetknięcia. 

Prócz tego byłby zmuszonym mieć o0- 
koło siebie osoby, poddane w. rzeczywisto- 
ści władzy innego księcia jako dworza- 
ninów, doradców i współpracowników wszel- 
kiego rodzaju sprawowania władzy apostol- 
skiej. 

Z poprzedniego łatwo wydedukować 
można, że ani sprawiedliwość, ani niezawi- 
słość, ani nawet godność Papieża nie byłyby 
zabezpieczone, gdyby Włochy obstawały za 
tem, aby się przy wydartej na szkodę Stoli- 
cy Apostolskiej władzy świeckiej utrzymać. 

Ztąd nie potrzeba wcale wskazywać, 
że oświadczenia, dane przez wspomnionych 
ministrów w parlamencie włoskim, nie da- 
dzą się wcale utrzymać ani też wcale uza- 
sadnić. Twierdząc. że we Włoszech nigdzie 
nie wystąpiono z życzeniem koniecznej 
zgody z Papieżem, wchodzi się w widocz- 
ną sprzeczność z powszechnem uczuciem 


(dlewski Józef 1 zł}, dyrekcya gimnazyum w 


Włochów, które w prasie wszelkich kierun- | z listy p. Szołgini Emila 5 zł 10 ct, z listy 


eż 


ków i stronnictw wyrażone zostało, iż nie- 
naturalnej i fatalnej walce należy ostatecznie 
koniee położyć. Nikt faktycznie nie uznać 
tego nie może, że Włochy, uciskając Kościół 
i Papieża, pozbawiły się najsilniejszej mo- 
ralnej podpory, która każdemu rządowi, 
przedewszystkiem atoli włoskiemu, niezbęd- 
ną jest w jego z własnej winy smutnem 
położeniu, aby zachować ludy na drodze o- 
bowiązku, utrzymać dziś tak zachwiane za- 
sady powagi i porządku, bronić zasadni- 
czych urządzeń państwowych przed zni- 
szezeniem, i ażeby ustawicznie nad głową 
narodu nie wisiała nierozwiązana jedna z 
najpoważniejszych kwestyj, która narusza 
religijne i moralne interesa całego świata i 
każdemu przyznaje prawo mięszania się i 
żądania odpowiedniego je] rozwiązania, gdyż 
nadane przez same Włochy prawa nie zdo- 
łają sumień uspokoić, Jeżeli pomimo wszyst- 
kich tych powodów rząd włoski miałby być 
zdania, że nie jest stosownem przychylić 
się do ojeowskiero zawezwania Papieża, na- 
tenczas cała odpowiedziałność spadłaby na 
ten rząd, któryby musiał też zaprzestać za- 
rzucać Papieżowi i stronniczego i wrogiego 
stanowiska wobec Włoch, a uprzejmego po- 
stępowania z innemi mocarstwami, co rząd 
ten czyni z pewną zjadliwością ; rząd wło 
ski musiałby dalej , „jeżeli chce postępować 
i działać szczerze i otwarcie, zaprzestać 
przedstawiać Stolicę Apostolską jako główną 
przyczynę zatargu, który w następstwie wy- 
wołuje tak znaczne szkody i nad którym 
wszyscy ubolewają. W. Ekscelencyę upra- 
szam, abyś tę depeszę ministrowi spraw za- 
granicznych odczytał i na żądanie odpis 
jej mu pozostawił. 

Z wyrazem najwyższego szacunku po- 
zostaję W. Ekscencyi | 

uniżonym sługą 
M. Kardynał Rampolla.“ 


p. Nowickiego 3 zł. 50 ct., z listy p. Knauera 
Edwarda 10 zł., z listy p. A. S. 2 zł. 50 ct., 
z listy p. Filewicza 4 zł., Rada pow. w Gor- 
lieach 30 zł.; poprzednio 718 zł. 92 ct., ra- 
zem 845 zł. 2 et. Dziękując tłaskawym dawcom 
za dotychczasowe popieranie biednej chorej 
dziatwy, upraszamy © rezultat z reszty zeszło” 
rocznych list. 


— Walne zgromadzenie Stowarzy- 
szenia kat. rękodzielników „Skała* odbyło się 
wczoraj po południu we własnym lokalu pod 
przewodnietwem prezesa ks. Odelgiewicza, Przed- 
łożone sprawozdanie stwierdza następnie, iż w 
roku 1886 upłynę:o 30 lat od zawiązania Sto- 
warzyszenia, które, mając na celu umysłowe i 
moralne wykształcenie młodzieży rękodzielniczej, 
usilnie dążyło do ziszczenia tego celu i zara- 
zem starało się obudzić w tej młodzieży szla- 
chetniejsze uczucia, wpoić miłość Boga i Oj- 
czyzny i zaczezepić w niej poczucie własnej 
godności i zacności stanu rękodzielniczego, 

Dyrekcya Stowarzyszenia „Skała“ w przy- 
padającą w roku 1886 80-letnią rocznicę za- 
wiązania Stowarzyszenia, uezciła pamięć zasłu- 
żonych swoich założycieli, długoletnich prote- 
ktorów i dawniejszych członków dziękczynnem 
nabożeństwem i uroczystem zgromadzeniem w lo- 
kalnościach Stowarzyszenia. 

W skutek zmian, dokonanych w statucie 
Stowarzyszenia, nastąpiła reforma w Stowarzy- 
Szeniu, która w roku 1886 weszła w życie. 

Przedtem członkowie rzeczywiści mieli o- 
graniczony współudział w zarządzie Stowarzy- 
szenia; ze zmianą zaś statutu uzyskali oni ró» 
wny z członkami honorowymi nieograniczony 
udział w zarządzie Stowarzyszenia i tegoż ma 
jatku. Co ważniejsza, członkowie rzeczywiści ze 
zmianą statutu zajęli po raz pierwszy samo- 
dzielne stanowisko w Stowarzyszeniu, które u- 
poważnia ich i dozwala im skutecznie przyczy- 
nić się do rozwoju i wzrostu Stowarzyszenia 
dla dobra rękodzielników. Jednocześnie z wpro- 
wadzeniem w roku 1886 reformy Stowarzysze- 
nia ułożono w myśl statutu regulamin i w nim 
spisano szczegółowe przepisy eo do stosunku 
członków do Stowarzyszenia, ich praw i obo- 
wiązków, tudzież eo do zarządu pojedynczych 
spraw Stowarzyszenia, a w szczególności eo do 
zarządu majątkiem Stowarzyszenia. Dalej sto- 
sownie do postanowień statutowych i regulami- 
nowych usunięto dawniejszy rozdział między 
t. z. kasą mniejszą (świąteczną) i t. z. kasą 
większą i utworzono jedną kasę Stowarzyszenia 
pod zawiadowaniem skarbnika a nadzorem kon- 
trolera i seniora. Zaprowadzono potrzebne dla 
ewidencyi funduszów książki rachunkowe. Każe 
dy z członków rzeczywistych otrzymał książkę 
wkładkową, tudzież nstanowieni poborey książ- 
ki do poboru wkładek. Na mocy uchwały rady 
ogólnej z 27 czerwca 1886 r. ustanowiono wy- 
miar wkładek tygodniowych a mianowicie po 
15 et. od członków kawalerów, a po 20 et. od 
żonatych. 

W zarządzie Stowarzyszenia stosowała się 
dyrekcya w r. 1886 już do zmienionego statu- 
tu a nadto do obowiązującego od 1 lipca tegoż 
toku nowego regulaminu. Wszelkie sprawy, Wy- 
magające kolegialnego załatwienia, były przed- 
miotem obrad dyrekcji, która w ciągu roku 
miała 46 zwyczajnych posiedzeń. . 

Fundusze rozporządzalne Stowarzyszenia 
w pierwszym rzędzie użyte były na zapomogi 
dla członków chorych, dalej na koszta pogrze- 
bowe, jak niemniej na doraźne zapomogi W Wy- 
padkach nieszczęścia lub nadzwyczajne potrzeby 
członków. Prócz tego poniesione wydatki, połą- 
ezone z utrzymaniem realności Stowarzyszenia 
i inne drobniejsze administracyjne. . 

Wedle programu przez osobną komisyę 
nakreślonego, udzielane były w Stowarzyszeniu 
nauka religii, języka polskiego, niemieckiego, ra=- 
chunków, stylistyki i geografii. 

Biblioteka Stowarzyszenia posiada 1100 
dzieł. Chór został w r. 1886 zorganizowany 1 
zwiększony do liczby 3% członków. 

Ze sprawozdania rachunkowego dowiadu- 
jemy się, że przychód za rok administracyjny 
1886/7 wynosił kwotę 2.772 zł. 99 et, zaś 
wydatki 2.205 zł, 29 et. Dochody Stowarzy- 
szenia składają się z odsetek od kapitału, z dat- 
ków członków honorowych, z urządzanych za- 
baw i przedstawień amatorskich, jakoteż z da- 
rów. Sprawozdanie nie podaje liezby członków 
rzeczywistych, ogranicza się tylko na wymie- 
nieniu nazwisk członków honorowych i wspie- 
rających. Majątek Stowarzyszenia wysosi: 51,818 
zł. 53 ct, w co wchodzi wartość realności, o- 
szacowanej na 50.000 zł. 

Po przyjęciu Sprawoz 
absolutoryum z rachunków, poruszono: przede- 
wszystkiem dwie kwestye : podwyższenia wkła- 
dek i połączenia „Skały“ z „Gwiazdą”. 

Na podwyższenie nie zgodzono Się, A Spra- 
wę połączenia musiano odłożyć na później, al- 
bowiem ze strony Stowarzyszenia „Gwiazda* 
nie nadeszła stanoweża w tej mierze odpo- 
wiedź. P A 

Z porządku dziennego przystąpiono do 
wyborów : ; 

Prezesem wybrano ponownie ks, kanoni- 
ka Odelgiewicza, wiceprezesem p. J, A, Baczew- 
skiego, a seniorem p. Szeremetę, 

Do wydziału wybrani: Szeremeta Józef 
Smuszowicz Władysław, Seltenreich Jan, Pana- 
siewicz Adam, Bogdański Józef, Bukowski Lu- 
dwik, Schmidt Jan, Schier Frane., Cieślik Jan 
Ringel Ludwik, Gostkiewicz Leopold, Madura 


KRONIKA 


e. 


— Najjaśniejszy Pan raczył najmi- 
łościwiej udzielić z prywatnej Swej szkatuły 
gminie Jabłonica polska, w powiecie brzozow- 
skim, na odnowienie cerkwi, zapomogi w kwo- 
cie 50 zł. 


-- Magistrat stoł. m. Lwowa na pod- 
stawie reskryptu wysokiego Namiestnietwa z d. 
7 b m. do 1 36662, nadał p. Andrzejowi 
Grołąbowi koncesyę przemysłową na budo- 
wniezego we Lwowie. 


_ — Jasło, 23 lipca. Rada miejska tutej- 
sza jednomyślną uchwałą nadała w uznaniu 
zasług około dobra miasta Jasła położonych, 
panu radcy c, k. sądu kraj. a byłemu sędzie- 
mu powiatowemu, Józefowi Głuszkiewi- 
ez0wi, honorowe obywatelstwo. 


— W uniwersytecie Jagiellońskim, 
w sobotę, pp. Henryk Dymidowicz, rodem z Kra- 
kowa, Wiktor Grychowski, rodem z Gónsern- 
dorf, Jan Kanty Jugendfein, rodem z Ciężko- 
wic i Stanisław Tomik, rodem z Wychylówki, 
w Galieyi, otrzymali stopień doktora praw. 


~ — Stopień magistra farmacyi otrzy- 
mali w krakowskim uniwersytecie dnia 22 b. 
m.: pp. Edward Bloch z Tarnowa, Adam D3- 
browiecki z Tarnowa, Kazimierz Gedl z No- 
wego Sącza, Józef Hetper z Jodłówki, Albin 
Janicki z Wilezysk, Leon Korecki z Krakowa, 
Leopold Lityński z Monasterzysk, Eugeniusz 
Matula ze Stanisławowa, Stanisław Ossowski z 
Bobowy, Mieczysław Reichenberg z Tenczynka, 
Edward Rudy z Lewoczy na Węgrzech, Jan 
Stillmann ze Szczawnicy i Antoni Szymanowiez 
z Zakliczyna, 


— Wystawa prac uczniów w krak. 
Szkole sztuk pięknych otwartą została w pią- 
tek. Na posiedzeniu dyrekcyi i grona profesorów, 
odbytem dnia 22 b. m., przyznano uczniom na- 
stępujące nagrody za prace w ciągu roku bie- 
żącego wykonane: Medal złoty uczniowi 6 od- 
działu kompozycyjnego p. Tomaszowi Lisiewi- 
czowi ; medal srebrny za prace w malarstwie 
uczBiowi 6 oddziału p. Tadeuszowi Matejce; za 
też prace w malarstwie, medal bronzowy ucz- 
niowi 6 oddziału p Wincentemu Wodzinow- 
skiemu ; medal srebrny za prace rysunkuwe 
uczniowi 8 oddziału rysunków, p. Witoldowi 
Weychertowi; medal bronżowy za też prace 
rysunkowe uczniowi oddziału % rysunków, p. 
Józefowi Puaczowi; za prace w rzeźbie, medal 
bronzowy uczniowi Janowi Waszkiewiezowi. 


— Na kolonię leczniczą w Ryma- 
nowie. Dalszy spis datków: pp. Jarosiewiczów- 
na 1 zł, dr. Kratter 1 zł., Sarnecki Napoleon 
1 zł., dr. Strzelecki Henryk 1 zł., Łoziński 
Józef 2 zł, hr. Przeździecki Konstanty 6 zł., 
Wołodkiewicz Władysław 5 zł., ks. kanonik 
Lewicki 5 zł., Micewski Władysław 5 zł, Ur- 
bański Jan 2 z}, hr. Henryk Skarbek 1 zł, 
dr. Jaroszyński Witold 3 zł., Niezabitowski 
Stanisław 5 zł., Ottomar Szellenberg 5 zł., Le- 
wieka Julia 1 złr., Barącz Tadeusz 1 
złr., Zbyszewski Kazimierz 5 złr., Po- 


dania i udzieleniu 


Złoczowie 8 zł., z listy p. Rawskiego 18 | 


„Gazeta Lwowska“ z dnia 25 lipca 1887, 


Antoni, Horyniea Józef, Kruk Włodz. i Preudl 
Wineenty. , 

Na zastępców: Szydłowski Wine,, Pryma 
Michał, Otto Filip i Lipiński Kaz. 

Na kuratorów zostali powołani: ks. Jur- 
kowski, książę Adam Sapieha, ks, Stopczyński, 
dr. Br. Dulęba, hr. Skarbek, Kaj. Orlecki, dr. 
Ant. Małecki, Michał Mich:lszi, M, Walichie- 
wicz i K. Kiselka. 

Członkami honorowymi wybrani: ks, bi- 
skup Puzyna, prezydent Mochnaeki, Marszałek 
zrajowy br. Jan Tarnowski, hr. Czarkowska, 
hr. Rusoeki, hr. Dzieduszycki, dr. Wereszczyń- 
ski, Markiewicz, dyr. Kłosowski, A. Wilczyń - 
ski, dr. Hoszard, dr. Czyżewiez, dr. Ciesielski, 
Maur. Hoffmann, M. Dymet, Alsner, dr. Gry- 
ziecki, Getritz, W. Łukawski, W. Grabiński, 
Karol Schayer, dr. Pawlewski, . Kostewicz Jan, 


— Przy losowaniu premii z funda- 
cyi ś. p. Wincentego Łodzia Ponińskiego dla 
czeladników rzemieślniczych, odbytem dnia 19. 
lipca 1887, wyciągnęli i uzyskali: 1) premię w 
kwocie 876 zł. a. w. Jan Miehajłów, czeladnik 
kowalski, zamieszkały we Lwowie, urodzony d. 
14 lipca 1887 w Stryju; 2) premię w kwocie 
730 zł. a. w. Mieczysław Jakubowicz, towa- 
rzysz sztuki drukarskiej że Lwowa, urodzony 
we Lwowie dnia 16 lutego 1857; 3) premię w 
kwocie 584 zł. a. w. Jakób Kucybała, czeladnik 
szewski ze Lwowa, urodzony we Lwowie dnia 
15 lipca 1862; 4) premię w kwocie 438 zł. 
a. w. Kasper Wacherlon, czeladnik szewski, 
zamieszkały we Lwowie, urodzony w Bolecho- 
wie dnia 6 stycznia 1858, 


Samobójstwo. Benedykt Parnes, 
syn właściciela kamienicy pod l. 4 przy ulicy 
Snieanej i dóbr Iwanówki, powiatu husiatyń- 
skiego, siczący lat 26, izraelita, bezżenny, wy- 
daliwszy się dnia 19 b. m. z domu rodziciel- 
skiego, pozbawił się życia wystrzałem z rewol- 
weru na drożynie, prowadzącej na kopiec, 
gdzie znaleziono zwłoki jego już skostniałe, 
wczoraj nad ranem. Przy zwłokach był list 
pożegnalny do ojca samobójcy, w którym tenże 
oświadcza, że powód samobójstwa zachowuje 
w tajemniey. Zwłoki oddano do kostnicy głó- 
wnego szpitala. 

= Podejrzana własność. Dnia 26 
czerwca b. r. zakwestyonowano w Połonicach, 
powiatu przemyślańskiego, klacz karej maści, 
z gwiazdką na czole, 12-letnię, wartości 25 
zł., którą właściciel może odebrać w tamtejszym 
urzędzie gminnym. 

= Wypadek. Teodor Manulak, zarobnik, 
liczący lat 42, żonaty, ojciec jednego dziecka, 
pracując w kamieniołomie Reissa przy ulicy 
Mącznej, został przez usunięcie się podkopane- 
go wału gruzami ziemi przysypany, lecz za- 
wczaąsu wydobyty. Manulak, skutkiem odniesio- 
nego potłuczenia musiał być do szpitala odwie- 
ziony, 


== Ciężkie obrażenie ciała odniosła 
Katarzyna Batiukówna, służąca, licząca lat 19, 
skutkiem zeskoczenia wczoraj o 10 godzinie z 
wieczora z balkonu pierwszego piętra pod licz. 
10 przy ul. Brygickiej, aby tym sposobem ujść 
dalszej natrętności lokaja Krzysztofa Marciniszy - 
na, który ją tam zwabił, Batiukówna, doznawszy 
złamania piszczela lewej ręki, została do szpi- 
tala odwiezioną, zaś Mareiniszyna odstawiono do 
sądu kraj. kar. 


— Stan powietrza. 
w górę, 

Prognoza na dobę, następującą od go- 
dziny 12 w południe dnia 25 b. m., według 
spostrzeżeń stacyi c. k. Szkoły politechnicznej : 
Wiatr o niepewnym kierunku, średnia tempe- 
ratura doby około 18°C., stan nieba zmienny, 
powietrze miernie wilgotne, to najwięcej opad 


Barometr idzie 


nieznaczny. 

Najniższa temperatura była dziś nad 
ranem i wynosiła 10,2°0.; najwyższa była 
20,090. ! 


Stan barometru, zredukowany na poziom 
morza, był dziś o 9 rano 761,3 mm, 


— Konkurs. Komisya  fizycgrafńc 
Akademii Umiejętności chcąc CT r 
branie materyału do ogólnego opisu zewnętrznej 
postaci kraju, zwraca się niniejszem do wszyst- 
kish, których ten przedmiot zajmuje, ze słowa- 
mi zachęty i prośbą o nadsyłanie odpowiednich 
materyałów. Oświadczą  niniejszem gotowość 
nietylko popierania pracowników na tem polu 
przez dostarczanie im kart, udzielanie rad i 
wskazówek, ale zawiadamia, że postanowiła w 
tym celu ogłaszać corocznie konkurs i u- 
dzielać nagrodę najlepszej z posród nadesła- 
nych prac tego rodzaju. Warunki konkursu GE) 
następujące: 1. Za nailə sz» opisanie której- 
bądź części naszego kraja pod względem jej 
zewnętrznej postaci, rozpisuje się konkurs w 
kwocie 150 zł, Rękopisy czytelnie pisane 
nadsyłać należy komisyi pod koniee listopada. 
opatrzone godłem, wypisznym również na opie- 
czętowanej kopercie, mieszczącej w sobie na- 
zwisko i adres autora, 3, Nagroda wypłacaną 
będzie w końcu następnego roku, 4, Prace po 
Za tą, która nagrodę otrzyma, o ile będą na 
to zasiugiwać, zostaną pomieszczone w spra- 
wozdaniach komisyi, a ich autorowie otrzymają 
honoraryum, jakie komisya zwykle płaci. 

Podając po raz pierwszy warunki kon- 
kursu, komisya podaje zarazem wskazówki, co 
praca przedłożona właściwie zawierać powinna, 


1. Opis okolicy musi być oparty na samodziel- 
nem jej zbadaniu. Badanie okolicy powinno 
być uskutecznione z mapą w ręku, a opis po- 
winien dać to, czego s mapy wyczytać nie mo- 
żna. 2. Okolica opisana powinnaby przedsta- 
wiać pod topograficznym względem utwór sa- 
modzielny; a zatem za przedmiot badania wy- 
padłoby obrać grupę górską, albo część łańcu- 
cha górskiego objętą dwiema „dolinami, dalej 
którekolwiek samodzielne wzniesienie, kotlinę, 
dorzecze, dolinę jakiejś rzeki, albo część takiej 
doliny i t. d; gdyby jednakże spełnienie tego 
warunku było niemożebne, te odpowie „celowi 
opis jakiejkolwiek okolicy, która według tego, 
czy jest płaską czy górzystą, powinnaby przed- 
stawiać obszar ziemi od 5—25 mil kwadrato- 
wych. 8. W opisie wypada przedewszystkiem 
oznaczyć ogólne położenie okolicy i jej stosunek 
do całego kraju; dalej oznaczyć dorzecze i po- 
dać ogólne znamiona terenu pod pionowym i 
poziomym względem. 4. Opisać geologiczne sto- 
gunki okolicy, przyczem nie rozchodzi się zu- 
pełnie o znaczenie wieku pokładów lub o ich 
cechy systematyczne, lecz o opisanie skał pod 
pokładem gleby rodzajnej się znajdujących. 5. 
Najważniejszą część pracy ma stanowić szcze- 
gółowy opis powierzchni ziemi, a zatem wypa- 
da opisać postać wzniesień i zapadłości, dolin, 
jarów, brzegów, uskoków, skał sterczących nad 
powierzchnią ziemi, a następnie łejków i jaskiń 
jeśli się w okolicy znajdują. 6. Następnie ozna- 
czyć stosunek gleby mokrej do suchej a zatem 
wymienić i opisać rzeki, jeziora, stawy, bagni- 
ska, moczary, torfowiska, z uwzględnieniem 
ich rozmiarów, postaci, głębokości, zwrotu 
wody jak nie mniej i przeobrażeń, jakim 
uległy w czasach historycznych (wysycha- 
nie błot, ubytek wody w stawach i rzekach). 
7. Wypadałoby także uwzględnić rozwój i prze- 
obrażenie terrenu, jakim ulegał pod wpływem 
zewnętrznych czynników (działania wiatrów, 0- 
padów wodnych, uprawy lub innych sposobów 
wyzyskiwania gruntu). 8. Opisać nieco dokładniej 
pokłady ziemi rodzajnej i jej właściwości. 9. 
Opisać w ogólnych zarysach stan roślinności 
badanej okolicy, a mianowicie : a) lasy i zaro- 
sty krzewiaste; b) łąki, pastwiska, halawy, 
hale (połoniny), piasczyska i t. d.; ©) torfo- 
wiska, błota, moczary; d) roślinność wodną, 
przyczem nie rozchodzi się zupełnie 0 systema- 
tyczne wykazy roślin, lecz o rozmiary obsza- 
rów, zajętych przez lasy, zarośla, łąki, połoniny, 
itd., o ogólną postać tych formacyj, a przede- 
wszystkiem o wpływ, jaki świat roślinny i róż- 
ne jego utwory na powierzchowność okolicy 
wywierają. 10. Dać krótką wiadomość o upra- 
wie gleby ze szezególnem uwzględnieniem miej- 
scowych właściwości (n p. uprawa tytoniu, 
kukurydzy, lnu, roślin farbierskich itd.) 11. 
Wiadomości statystyczne, etnograficzne i arche- 
ologiezne nie należą do takiego opisu a nato- 
miast etymologia miejscowa, szczególniej zaś 
nazwy miejscowości, nie podane na mapach po- 
winny być ile możności uwzględnione. 18. Do- 
dać wypada, iż wymienione powyżej szczegóły 
nie przedstawiają warunków konkursu, „lecz 
mają służyć za wskazówki dla badaczy, zajmu- 
jących się tym przedmiotem, i że pominięcie 
któregoś z nich o wartości całej pracy rozstrzy- 
gać nie będzie. 
W. Kulczyński 


Sekretarz. 


— Zapiski policyjne. Skradziono 
gr. zegarek, ankier, remontoir kryty, z tasiem- 
kowym plecionym oficerskim łańcuszkiem, przy 
którym wisiał talar sr. z czasów Maryi Teresy 
z r. 1786 lub 1788; dalej sr. zegarek półkry- 
ty, cylinder, z długim łańcuszkiem srebrnym i 
złotym kluczykiem; spodnie ciemno tabaczkowe; 
żółtą barchanową nową spodnieę i czerwony 
turecki pled war. 34 zł, — W Uhnowie skra- 
dziono u Etti Judenberg d. 21 b. m. 4 nitki 
białych a 5 nitek pereł białych mięszanych z 
żółtemi; parę kólczyków dyamentowych, złotą 
sylwetkę i łyżkę s chińskiego srebra. — Zga- 
biono wiśniową laskę do rozkładania na krze- 
ało polne, war. 7 zł. — Znaleziono metrykę 
chrztu Albiny Dótsch, urodzonej w Rzeszowie. 


— Pożar. Dnia 22 b. m. o godzinie 
2 po południu, wybuchł pożar we wsi Zastawce, 
powiatu Podhajeckiego. Spłonęło 32 zagród 
wiejskich z budynkami gospodarskiemi; szkodę 
oceniają na 21.000 zł. Z pogorzelców żaden 
nie był asekurowany. Na miejsce pożaru przy- 
były sikawki miejska i szpitala powszechnego 
z Podhajece. Ogień został pomimo silnego za- 
chodniego wiatru zlokalizowany i reszta wsi 
ocaloną. Sikawki z powodu odległości 13-kilo- 
metrowej przybyły o 8 po południu i funkcyo- 
nowały do 3 godziny rano. — Przy tej spo- 
sobneści podnieść należy ofiarność dzierżawcy 
Zastawiec, p. Jałowicekiego, który pomimo roz- 
poczętych żniw, wszystkie konie z ludźmi, ja- 
kie posiadał oddał do wożenia wody; oraz ener- 
giczną i niezmordowaną działalność p. Grornie- 
wicza, c. K. komendanta podhajeckiego poste- 
runku żandarmów, on bowiem, pomimo sku- 
tecznej działalności w miejscu, ściągnął pomoc 
w ludziach z ościennych gmin Szwejkowa i 
Hołhocz, którzy wyręczyli uznojonych pracą lu- 
dzi miejscowych, a skutkiem tego zarządzenia 
o godzinie 3 rano pożar został zupełnie zga- 
BZODY. 


Józef Rostafiński 
Przewodn. kom. fizyograf, 


— Nienstająca wystawa zjednoczo- 
nego towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, 


4 


przy placu św. Ducha l. 10, otwartą jest co- j Jęczmień browarny 4'— do 5:40. Jęczmień na pa- 


dziennie od godziny 11 rano do 7 po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 ct., 
w dni powszednie 30 et. Dla członków wstęp 
wolny. 


Notatki literacko artystyczna 


OO OWO 


— Nzósty międzynarodowy kon- 
gres hygieniczno-demograficzny w Wiedniu r. 
1887. Przygotowania do tego kongresu, mają- 
cego się odbyć w jesieni b. r. pod protektora- 
tem Najdost, Następcy Tronu Arcyksięcia Ru- 
dolfa, postępują coraz raźniej. Także i liczba u- 
czestników zwiększa się z każdym dniem coraz 
bardziejj W ostatnich czasach nadesłali swe 
wysoce ważne sprawozdanie i referaty tematów, 
przelłożonych do rozpraw, tacy badacze znani 
jako powagi na polu nauki, jak: dr. Babes z 
Pesztu, dr. Bóckh z Berlina, dr. Bóhm z Wie- 
dnia, drowie Bronardel i Gouchet z Paryża, dr. 
Chamberland z Paryża, dr. Clément z Lugdu- 
nu, dr, Corfield z Londynu, dr. Custer z Zu- 
rychu, dr. Dobrosławin z Petersburga, Durand- 
Claye z Paryża, Flood z Heimdal koło Chry- 
styanii, dr. Fodor z Pesztu, dr. Frankland z 
New Reigate, Goeman Borgesius z Hagi, dr. 
Gaertner z Jeny, dr. Hueppe z Wiesbaden, dr. 
Juraszek z Innspruku, dr. Kratschmer z Wie- 
dnia, dr. Kuborn z Leodyum, Körösi z Buda- 
posztu, Lammers z Bremy, dr. Linhart z Poli, 
dr. Löffler z Berlina, dr. Mahly z Bazylei, dr. 
Morphy z Londynu, dr. Napias z Paryża, dr. 
Presl z Jicinu, drwie Proust i Ballet z Pary- 
ża, dr. Vallin z Paryża i dr. Van Hamel Roos 
z Amsterdamu. Sprawozdania 57 zgłoszonych 
referentów są obecnie w druku i rozesłane %0- 
staną członkom z końcem b. m. Prócz tychże, 
45 uczestników kongresu przyrzekło przysłać, 
lub już nadesłali bardzo ciekawe rozprawy nad 
lużnemi kwestyami z dziedziny hygieny i de- 
mografii w szerszem znaczeniu tych nauk. Pod- 
nieść przeto należy, że kongres obecny prze- 
wyższy udziałem największych powag i uczo- 
nych z większej części Europy, wszystkie po- 
przednie międzynarodowe kongresy hygieniczne. 
Także i rządy państw zagranicznych zwracają 
na obecny kongres baczną uwagę. We Franeyi 
i Niemczech poutwarzano z łona rządu osobne 
komitety, które mają się starać o jak najwięk- 
sze pozyskiwanie wszystkich uczestników dla 
kongresu a wiele innych rządów mianowało dla 
kongresu urzędowych swych przedstawicieli. 
Nierey bądą reprezantowana przez p. Kóhle 
ra, dyrektora i dr. Gafiky'ego, członka rządowego 
urzędu ganiiarnego w Berlinie; Bawarya wyse- 
ła dr. Kerschensteinera z Monachium, Palatynat 
dr. O. Hoffmanna; Brunszwik dr. Blasiusa; Fran- 
cya p. Monoda, dyrektora Asststence publique 
i drów Bronardel, Leona Colin, Cornil, Le Roy 
da Mórieourt, Proust i Vallin z Paryża; Wło- 
chy prof. dr. Mosse z Turynu; Hollandya dr 
Van Owerbeeka i de Meyera z Utrechtu i dr. 
W. Ruyscha z Hagi; Persya wysyła lekarza 
nadwornego dr. Tholszana; Rumunia prof, dr. 
Felixa z Bukaresztu ; rzeczpospolita Argentyń- 
ska wysyła swego ministra, dr. Pardo; senat 
hamburski dr. Krausa; senat bremeński dr. 
Pletzera, senat Lubeki swego senatora, dr. 
Rittsehera ; rząd węgierski wysyła drów Csa- 
jaghy, Szoupera, Helbachera i Habererna ; rzą- 
dy Brazylii, Danii i Prus zapowiedziały także 
swych reprezentantów. Namiestnictwo w Trye- 
ście mianowało swym reprezentantem dla kon- 
gresu radcę Rinaldiniego; Towarzystwo Czerwo- 
go Krzyża wiceprezydenta namiestnictwa górno- 
austryackiego, księcia Metternicha. Prócz wy- 
mienionych już w dawniejszem sprawozdaniu 82 
miast, przystąpiły do kongresu w charakterze 
członków magistraty: Zagrzebia, Antwerpii, Osie- 
ka, Bytomia, Budziejowic, Chemnitz, Gdańska, 
Chebu, Gorycyi, Halli, Kopenhagi, Kronstadtu, 
Linea, Mastrichtu, Nikolsburga, Ołomuńca, Pa- 
lermo, Reims, Ried, Rzymu, Turynu, Wels i 
Wiednia. Wiele zakładów, władz i stowarzyszeń 
przystąpiło również na członków kongresu. W o- 
góle zgłoszono dotąd około 700 uczestników, a 
pomiędzy tymi są reprezentanci prawie wszystkich 
cywilizowanych narodów świata i osoby wszyst- 
kich zawodów. Obok wybitnych nazwisk leka- 
rzy i przyrodników znajdują się w szeregu człon- 
ków kongresu zazwiska prawników, urzędników 
administracyjnych, przemysłowców, techników, 
filantropów a nawet kobiety. Również do udzia- 
łu w wystawie, jaka odbędzie się równocześnie 
z kongresem, zgłoszono się bardzo licznie. Szcze- 
gólniej ciekawą część wystawy tworzyć będzie 
kolekcya przedmiotów, jakich wysłaniem i wy- 
stawieniem zajmuje się komitet rządu pruskie- 
go. Ze względu na liczne żądania, przedłużono 
też termin zgłoszeń na wystawę do dnia 31 
bież. mies, 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


x*» Targ zbożowy.*) Dnia 25 lipca. 
1887 r. 

Lwów.Za 100 klg. Pszenica czerwona 8:35 
do 9*—. Pszenica biała 8:— do 8:40. Fsze- 
nica żółta — — do ——. Żyto 5-80 do 5'85. 


szę. ——— do 3'90. Owies 3:50 do 4:80. Groch do 


gotowania —'— do 5'00. Groch na paszę —— 
do 4:50. Kukurudza —'— do 5:50. Hreczka 
—— do 5:50. Koniczyna czerwona —*— do 
——. Tymotka — — do ——, Fasola —— do 
6:50. Bób — — do ——. Wyka —.— do 450 
Spirytus —— do ——, 


Z kancelaryi targowej publicznego zakładu 
miejsk. miar i wag. 

Tarnopol, pszenica 8:20 do 8:95, żyto 
5'-—— do 5'60, jęczmień browarny 3*60 do 5*—, 
owies 4*— do 4:50, groch 4:50 do 7*—, wyka 
3:85;do 4:40, rzepak 9:20 do 10*—, Inianka—*— 
do ——, koniczyna czerwona 22'— do 42:—,ko- 
niczyna biała 40*— do 48*—, koniczyna szwedz- 
ka —— do ——. 

Podwołoczyska, pszenica 8:30 do 8:85 
żyto 5-— de 5:50, jęczmień 3:50 do 5— 
owies 3:70 do 4:50, groch 4'25 do 6:50, 
wyka 8:50 do 4'50, rzepak n. 9:— do 10*—, 


Inianka—— do —'*—,koniezyna czerwona 22*—, 
do 40:—, koniczyna biała 37*— do 50*—, ko- 
niczyna szwedzka —'*— do ——. 


Jarosław, pszenica 8:30 do 9'—, żyto 
5:85 do 5:85, jęczmień 4*— do 5*75, owies 
8:60 do 4'35, groch 4'75 do 7*—, wyka 4*— 
do 475, rzepak n. 9:50 do 10:25, Inianka —.— 
do —'—., koniczyna czerwona 25:— do 40*—, 
koniczyna biała 40— do 55*—, koniczyna 
szwedzka —*— do ——, 

Wszystko za 100 kilo netto bez worka. 

Chmiel od 20— do 60*— zł.za 56 ki- 
lo, loco Lwów, nominalnie. 

Nowy chmiel od 25 do 55 zł. za 56 
kilo. 

Okowita gotowa za 10.000 liter pre. loco 
Lwów 2450 do 25:15 zł. 


Usposobienie spokojne. 


*) Przedruk wzbroniony. 


OSTATNIA POCZTA 


Najj. Pan, po dwudniowym pobycie 
w zameczku Offensee, powrócił d. 28 b. m. 
do Ischl. 


Fremdenblatt pisze: W kilku dzienni- 
kach pojawiła się pogłoska, iż Najd. Ce- 
sarzewiez Rudolf ma w październiku 
przenieść się do Gracu i objąć komendę II 
korpusu. Ze strony kompetentnej dowiadu- 
jemy się w formie stanowczej, że powyższa 
wiadomość jest najzupełniej bezpodstawną. 

Według depeszy z Ischl, Najd. Ce- 
sarzewiczowa Stefania ma przybyć 
dnia 5 sierpnia na dłuższy pobyt do Isech1. 


Według dzienników węgierskich, król 
rumuński Karol złoży wizytę 
Najj. Panu podczas pobytu Jego Ces. 
Mości w Siedmiogrodzie. Wizyta ta nastąpi 
albo w Klausenburgu lub też w Déva. 


Pp. Ministrowie dr. Dunajewski 
i hr. Falkenhayn przybyli do Ischl. 


Czerniowiecka Gazeta Polska donosi: Roz- 
porządzenie ministeryalne, polecające nadobo- 
wiązkową naukę języka polskiego w 
szkole ćwiczeń, istniejącej przy semina- 
ryum nauczycielskiem w Czer- 
niowcach, nadeszło już do tutejszego 
rządu krajowego. Nauka tego przedmiotu 
zacznie się z najbliższym rokiem szkolnym, 
a nauczyciel, który jej będzie udzielał, o- 
trzyma remuneracyę 450 zł. rocznie. 


Propozycya dep. Lienbachera, 
aby utworzyć w Izbie deputowanych cen- 
tralistyczną niemiecko-katolieką frakcyę, nie 
znajduje z żadnej strony poparcia. Klery- 
kalni w Górnej Austryi, Tyrolu i styryi nie 
chcą nie zgoła wiedzieć o utworzeniu no- 
wego stronnictwa i wystąpią energicznie 
przeciw programowi p. Lienbachera. Jeden 
z wybitnych organów katolickich tak pisze : 
„Spodziewamy się, iż dep. Lienbacher zro- 
ci zupełne fiasco z swym planem, zmierza- 
jącym do odłączenia niemieckich konserwa- 
tystów od Słowian. Wielkie zadania, ja- 
kie ma na oku katolik niemiecki pod wzglę- 
dem wyznaniowym, ekonomicznym i patryo- 
tycznym , nie mogą być wcale urzeczywist- 
nione lub tylko z pomoeą Słowian“. 


Według Budap. Corr., rokowania w 
sprawie odnowienia traktatu han- 
dlowego z Niemcami rozpoczną się 
we wrześniu, a ponieważ rząd niemiecki o- 
kazuje się skłonnym do zawarcia takiego 
traktatu w duchu przyznania Austro- Wę- 
grom praw strony najbardziej uprzywilejo- 
wanej i w ogóle prolongowania układu, prze- 
to układy nie zajmą wiele czasu. 


Według dotychczasowych dyspozycyj, 
cesarz Wilhelm zabawi w Gastein do 1 
sierpnia i tu też nastąpi prawdopodobnie 
spotkanie sędziwego monarchy z Najj. Ce- 
sarzem austryackim. Za tym domysłem 
zdaje się przemawiać i ta także okolicz- 
ność, iż książę Wilhelm zamierza w pier- 
wszych dniach udać się z Poczdamu do 
Gastein. 

Dzienniki berlińskie zamieszczają na- 
stępujący komunikat : 

„Doniesienie, jakoby z okazyi pobytu 
w jesieni cesarza Wilhelma w Gdańsku 
miało nastąpić spotkanie cesarza z carem 
rossyjskim, a to rzekomo dla odnowienia 
przymierza , jest zupełnie bezpodstawnem. 
Dotychczas ani z jednej, ani z drugiej 
strony nie poruszono takiego zjazdu*. 

Z Berlina telegrafują : 

Ambasador rossyjski, hr. Szuwałow, 
starał się dać tutejszym firmom bankowym 
uspokajające zapewnienia co do rossyjskiej 
polityki finansowej. 

Kreuts Zig. pisze: Wobec niepewnych 
stosunków we Francyi nie jest rzeczą wy- 
kluczoną, że istniejące skutkiem zamierzo- 
nej mobilizacyi rozdrażnienie mogłoby dać 
powód do zaostrzenia sytuacyi. Niemcy bę- 
dą przygotowane na nieprzewidziane zajścia. 

W ludowych szkołach alzackich zo- 
stanie niebawem, jak donoszą do Koeln. Ztg. 
i Nordd. Alg. Ztg., rozszerzony wykład 
nauki w języku niemieckim, Władza rządo- 
wa przygotowała już nowy plan nauk. We- 
dług niego, udzielaną będzie już w najniż- 
szych klasach elementarnych nauka ra- 
chunków i śpiewu w jzzyku niemieckim. 
Dzieci w wyższych klasach mają już do 
tego stopnia być wykształcone w tymże 
języku, aby wykład wszystkich  lekeyj 
mógł się odbywać w niemieckim języku. 
Szczególnie jednak pragnie rząd pielęgno- 
wać język niemiecki w ochronkach i szko- 
łach uzupełniających. W przeprowadzeniu 
tego zarządzenia mają być zaaplikowane 
doświadczenia w prowincyach z ludnością 
polską. 


Osservatore Romano pisze, że okólnik 
kardynała sekretarza stanu Rampolli nie był 
wcale przeznaczony do ogłoszenia publiez- 
nego. Miał on być tylko częściowym wywo- 
dem wielee ważnego pisma, które Papież 
w dniu 15 czerwca wystosował do kardy- 
nała Rampolli, gdy tenże obejmował obo- 
wiązki sekretarza stanu. Pismo papieskie 
określiło kardynałowi zachowanie się Wa- 
tykunu względem wszystkich narodów, ale 
przeważna część wyjaśnień zajmowała się 
Włochami. 


Do Polit. Corresp. donoszą z Konstan- 
tynopola, że rząd turecki z powodu nieu- 
stannych zatargów pomiędzy czerkieskimi 
a georgijskimi kolonistami pod Ismidtem, 
Naa wychodźców tych wysyłać w głąb 

zyi. 


W Anglii przybywa jeszcze jeden 
protest przeciw noweli karnej dla Irlandyi. 
Donoszą, że liberalni członkowie Izby pa- 
nów postanowili przy trzeciem czytaniu 
bilu karnego wnieść formalny protest i u- 
widocznić go w protokołach Izby lordów. 


Politische Corresp. zapewnia w donie- 
sieniu z Madrytu, że pogłoski o przesileniu 
ministeryalnem nie sprawdziły się. Zacho- 
dzi jedynie potrzeba, żeby na czas kuracji 
ministra spraw wewnętrznych, który wy- 
jeżdża do kąpiel, zastąpił go minister spraw 
zagranieznych, p. Moret. 


Francuskie dzienniki, nietylko monar- 
chiczne, ale i umiarkowane republikańskie, 
oświadczają dziś, że odkrycia France o cno- 
tach generała Boulangera a nieenotach mo- 
narchistów, są jedynie dalszym ciągiem re- 
klamy dla Boulangera. Uzasadniony zatem 
był domysł, że France podała zmyślenie za 
dobrą monetę, której dziś zarzucają sta- 
nowczo fałszerstwo. — Cassagnac pisze: 
„Z listami France obszedłem rojalistów i 
imperyalistów, i otrzymałem upoważnienie 
do zaprzeczenia stanowczego i głośnego, ta- 
kiego jak policzek, wymierzony kłamcy. 
Boulanger musi i sam wszystkiemu zaprze- 
czyć, albo musi opuścić stanowisko w ar- 
mii zajmowane". République Francaise od- 
zywa się o tem z ubolewaniem, a zarazem 
z ironią, i dodaje, że cała ta historya by- 
łaby niezmiernie komiczną, gdyby nie to, 
że generał Boulanger miał honor być naj- 
wyższym wodzem armii francuskiej. 

Justice, organ p. Clémenceau , donosi 
z Madrytu z oburzeniem, że poseł francuski 
w Madrycie, p. Cambon, nie kazał w dniu 
14 lipca, jako w dzień uroczystości narodo- 
wej, illaminować swego pałacu, i ozdobił 
swój pałac tylko jednym sztandarem repu- 
bliki. Korespondent madrycki donosi, że 
Hiszpanie byli zdumieni a Francuzi w Ma- 
dryeie oburzeni. 


>> 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ] Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 25 lipca. (Tel. zy EE 288-25, Akcye anglo-austr. 106:—, 
Znany defraudant, Filemon Zalewski, 

został _ aresztowanym przedwczoraj 
w N. Jorku, a to w chwili, gdy wy- 
Siada? na ląd z okrętu La Champagne. 
"TZy aresztowaniu interweniował je- 
„On z urzędników c. k. generalnego 


Akcye kolei południowej 85—, 


Konsulatu. Detraudantowi odebrano | Wiedeńskie losy 126726, Akcye kolei Rudolfa 
100.000 zł. ——, Akoye kolei Albrechta —.—, Węgier- 
W Hawrze przebrał się i wsiadł | skie obligacye państw. w złocie —. - Galicyj- 


à. 15 b. m. wieczorem jako Jan Jerzy 
Nathanson (nazwisko brata kochan- 
ki) na pokład okrętu La Champagne 
1 odpłynął d. 16 b. m. z rana do 
Ameryki. Dzięki zeznaniom kochan- 
ki defraudanta, mogły władze d. 
19 b. m. poczynić kroki celem are- 
Sztowania Zalewskiego. 

Ponieważ zaś już poprzednio 
przy rewizyi zarządzonej u jego bra- 
ta, znaleziono 38.279 zł., przeto ogól- 
na szkoda jaką ponosi zarząd poczto- 
wy wynosi tylko 13.248 zł. Filemon 


gierska renta 101.10, Akoye związkowego ban- 
ku 92.50, Akcye banku obrotowego 
Akcye kolei państwowej —:—, Rubel papiero- 
wy 1'10:25, Węgierskie losy 124—, Marka 
niemiecka —-—, kolej Karola Ludwika —— 
akcye tytoniowe Akcye Banku dla 
krajów koronnych 223 —. —  Usposobienie 


moone. 
Wiedeń, 23 lipca 1887, godzina 5. 


minut 20. Akcye kredytowe Anglo- 
Austr. ——*—, Unionbank ——, Kolej Karola 


'—, 


Zalewski przebrany w damskie suknie Ludęii — południowa ——*—, Renta 
ukrywał się do 13 b. m. w mieszka- Ai A SM ty gz no 
: - . j tn A _ | Ppapiero c=) b . j 

niu swej kochanki w Wiedniu i te Galicyjskie obligacye indemnizacyjne —— 


go dnia wieczór wyjechał zaopatrzo- 
ny w jej paszport do Paryża a ztam- 
tąd do Hawru. 

Brat jego, Emil, upierał się z po- 
czątku, iż nie wie o niczem, i dopie- 
ro dnia 17 b. m., dał się nakłonić 
do zeznań, 


Paryż, 25 lipca. Prezydent 
Grévy wyjechał wczoraj do Mont- 
Sous-Vaudrey. 


Dublin, 25 lipca. W 14 hrab- 
stwach ogłoszono całkowity a w 12 
częściowy stan oblężenia. 


„ Dublin, 25 lipca. Nowej usta- 
wie zostały poddane także miasta Du- 
blin, Cork, Londonderry, Belfast i 
Pięć innych miast. 


~ Dublin, 25 lipca. W hrabstwach 
uork, Kerry, Limerick i Clare został 
ogłoszonym stan oblężenia. 


Portsmouth, 26 lipca. Podczas 
wczorajszej rewii floty eksplodo- 
wała na jednej łodzi kanonierskiej 
skrzynia z prochem, przyczem czterech 
żołnierzy zostało ciężko rannych. 


Konstantynopol, 25 lipca. Biuro 
Reutera donosi: Od dni kilku odbywa 
się wymiana myśli między W. Portą 
i ambasadorami Niemiec, Austro-Wę- 
gier, Włoch i Anglii celem nakłonie- 
nia Francyi i Rossyi do porozumienia 
w sprawie bułgarskiej. 


Galicyjski bank rustykalny —*--, Losy z roku 
1888 —--—, Napoleondor —.—,— Rubel pa- 
pierowy —-—: 

Wiedeń , 25 lipca 1887 r. godzina 
10 min. 40 Akcye kredytowe 282'30 Anglo- 
Austr, —-- Unionbank 206'50, Kolej Karola 
Ludwika 21426. Południowa 8475, Renta 
papierowa —— 5'lo Galic. hip, listy zastawne 
06-— Galio, oblig. indemn. ——, do —— 
41/0], listy zastawne banku krajowego —— 
42/40/, pożyczka krajowa z 1883 roku —— 
Napoleondor 9'9750. Rubel papierowy — —. 
Usposobienie mocne, 

Telegramy zbożowe z dnia 23 lipca 
1887, Wiedeń: Pszenica za 100 kilo 
—— do —— ałr, Żyto —'— do —— zb, 
jęczmień —*— do —'— złr., kukurudza —— 
od —'—, zł, owies —*—, do -——; okowita 
per 10:000 litr procent 26:50 do 2675 zr. 
Szezecin: Pszenica —.—, rzepik —— 
spirytus —— kukurudza —*— Kolonia —'— 
rzepak —'— do —*— zł, 100 kilogr. na wio 
snę Budapeszt: Pszenica na jesień 
7:21, do 7:23 —,— zł Berlin: Pszenica 
żółta (na czerwiec lipiec) 185'25 do —'—, żyto 
—'— m. spirytus 65:60, rzepakowy olej —— 
Paryż: mąka 53-80  kilogr. olej 
rzepakowy —*—. fr, spirytus ——*—*—. 
POEZJE WOM) | | | KENCTOR. 


Odpowiedzialny Redaktor Adam Krechawiecki 
Se i Ki. .||a | FE 


D 
— m 


Wiedeń, 23 lipca 1887, godzina 1 
min. 45. Alp. Tow. górn. 20:80 Weg. akcye 
Ak- 
cye banku Union 206-75 Akcye kolei Karola 
Ludwika 215—, Akcye kolei północnej 253—, 
Akcye kolei 
Alföld 183-50. Akoye kolei Elżbiety 238.—, 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 2%4:50, 
Akcye kolei węg. północno wschodniej 165.75 


skie obligacye indemnizacyjne 104.25, Losy re- 
gulacyi Cisy 1238-25 Losy tureckie ——, Wę- 


Nadesłane. C. k. generalna Dyrekcya 
kolei państwowych. 


Wszech nauk lekarskich 


Dr. Józef Gracka 


sekundaryusz szpitala powszechnego í 
ul. Łyczakowska ł. 19. A. 


ord. od 3—5. 
a ZZ 
Pociagi kolejowe 
podług zegara lwowskiego. 


Wyciąg 
z rozkładu jazdy od łgo czerwca 1857. 
Zegar peszteński 


Odjazd' ze Lwowa: 

Godz. 11 min. 27 przed połud. pociąg osobowy 
do Stryja, Chyrowa, Stanisławowa i Hu- 
siatyna, 

Godz. 7 wieczór pociąg osobowy do Stryja, Chy- 
rowa, Zwardonia i Ławocznego. 

Godz 6 min. 10 przed połud. pociąg osobowy 
do Sryja i Ławocznego. 


przychodzą do Lwowa: 


Z Czerniowiec: o godz. 10 min. 3 wieczór 
pociąg pospieszny, o godz. 3 min. 35 
rano i o godz. 8 min. 30 po południu 
pociąg mięszany. 


Przychodzą do Lwowa: 


Godz. 8 min. 89 przed połudn., pociąg osobo- 
wy ze Zwardonia, Chyrowa, Stryja  Ła- 


wocznego. 


Z Podwołoczysk: na dworzec Pedzamcze 
o godz, 10 min. 100 wieczór pociąg po- 


spieszny, o godz, 2 min. 48 ranoi o 
godz. 3 min. 19 po południu pociąg Przychodzą do Stanisławowa : 
mięszany. 


Godz. 8 min. 85 przed połud., osobowy pociąg 
z Husiatyna. 

Godz. 9 min. 02 przed połudn., osobowy pociąg 
ze Zwardonia, Stryja i Ławocznego, 
Godz. 5 min. 37 po połudn. pociąg osobowy z 

Husiatyna. 


Z Podwołoczysk: na dworzec główny lwow- 
ski: o godz. 10 min. 24 wieczór pociąg 
pospieszny, o godzinie 3 min. 5 w nocy 
pociąg esobowy o godz. 2 m. 15 po poł. 
pociąg kuryerski i o godzinie 3 min. 50 


po południu pociąg mięszany. ! 
Godz. 5 min. 51 po połud., osobowy pociąg z 


Chyrowa, Liwowa, Stryja. 


Odjazd ze Stanisławowa: 
Godz. 9 min. 45 przed połud. pociąg osobowy 
do Stryja, Lwowa i Chyrowa. 


Godz. 9 min. 58 przed połud. osobowy pociąg 
do Husiatyna. 


Z Krakowa: o godz, 5 min. 50 rano pociąg 
pospieszny, o godz, 8 m. 58 po połudn. 
pociąg kuryerski, o godz. 9 m. 27 wie- 
czór pociąg osobowy, o godz, ll mi 35 
przed południem pociąg mięszany, | 


Ze Stryja: o godz. 8 min. 59 rano io 
godz. 4 min. 36 po południu pociąg l 
sobowy, a o godz. 1 min. 35 w nocy Godz. 6 min. 28 wieczór, pociąg osobowy do 
pociąg osobowy. Stryja, Lwowa, Zwardonia. i Ławocznego. 


Odchedzą ze Lwowa: | Przychodzą| do Ławocznego: 
| 


Do Krakowa: o godz. 10 min. 44 wieczór | 8042- 10 min. 45 przed połudn. ze Lwowa 
pociąg pospieszny, o gedz. 2 m. 25 | godz. 10 min. 25 wieczór pociąg osobowy 
połudn. pociąg kuryerski, o godz, 4 m. 10 ; Godz. 1 min. 15 w nocy, osobowy pociąg ze 
rano pociąg osobowy, o godz. 4 min. 50 Lwowa, Ghyrowa, Husiatyna, Stanisławo- 
po południa pociąg mięszany. wa i Stryja. 

p | Godz. 4 min. 15 po połud, pociag osobowy z 

Do ERO" Ica: o godz, 6 min. 20 rano Chyrowa, TE NE du A 
aż > TA 0 godz. 12a iik 22 | Godz. Í min. 15 w nocy, pociąg osobowy 2 

południe i o godz, 11 min. 6 w nooy Husiatyna, Stanisławowa, Chyrowa, Stry- 
pociąg osobowy. ja i Ławocznego. i ' 

Do Podwołoczysk z głównego dworca 
o godz. 4 m. 8 po poł. pociąg kuryerski 
o godz. 6 min. 10 rano pociąg pospiesz | 
ny, o godz. 12 min. 38 po południu io 
godz. 10 m. 25 wieczór pociąg mięszany. 


Odjazd z Ławocznego : 


Głodz. 6 min. 54 wieczór, pociąg osobowy do 
Husiatyna. 

Godz. 6 min. 23 wieczór, pociąg mięszany do 
Stryja, Lwowa, Zwardonia, Chyrowa i Ła- 
wocznego. 


Do Podwołoczysk zydworca Podzamcze, 
o godz. 6 min. 22 rano pociąg pospieszny 
o godz. 1 min. 8 po południu i o godz. 10 Godz. 8 min. 4 rano, pociąg osobowy do Stry- 
min. 55 wieczór pociąg mięszany. | ja, Lwowa, Stanisławowa i Husiatyna. 


Do Stryja: o godz. 7 min. 20 wieczóri o 
godz. 11 minut 47 przed południem po- 
ciąg osobowy a o godz. 6 min. 30 rano 

pociąg mięszany. 


płacą żądają płacą żądają 
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Wyroki prasowe. 


(31. 5408) 
Jm Namen Seiner Majeftät deg Raijerż! 
Dag t. t. Sandeżgericht Wien al Prek 
gericht hat auf Antrag deg E. 1. Staatsan- 
waltjchajt ertannt, dag der Inhalt dez in Nr. 
49 ber periobijchen Drudfchriji: „Erjter 0- 
fterreicher Gerichizbote und Gemeindezeitung“, 
vom lótem Juli 1887 auf Seite 4, Spalte 2 
enthaltenen Artitels mit der Aujjdrijt „Der 
Erliak der Oberftanwaltjchaft* in der Stelle 
„Wenn aber die als Rihter berufeuen Per- 
fonen“ bi? „nur im geeigneten Falle Gebrauch 
machen" bag Bergehen nach Art., V, MUbf. 1 
deg Gejepes vom 17. Dezember 1862, Nr. 8 
RGBI. rejp. nah $ 488 St. G. begründe, 
und e8 wird nah 493 Gt. P. O. dag Ber- 
bot der Weiterverbreitung diefer Drudjdrift 
aużgejprochen. 
Wien, am 20. Juli 1887. 


Dag f. f. Rreiggericht in Gger hat auf 
Antrag der I. i. Staatsanwalijhajt mit dem 
Erfenntnijje vom 6. Juli 1887, B. 4584, Die 
Weiterverbreitung der Beitjchrift,, Der weftböh- 
mijche Grenzbote* Nr. 26 vom 2. Juni 1887, 
richtig 2 Juli 1887, wegen der Artitel „Bore 
rejpondenzen. Witzedijch, 29. Juni 1887“ und 
„Gin mertwitrdiger Grlag* nach ben $$ 65 a 
und 300 St. ©. verboten. 


Bi. 5365. 
Jm Namen Seiner Majeftit deg Raijers! 
Dag f. f. Landes: al8 Preggerijt in Wien 
bat auf Antrag der t. t. Statsaowalt|chajt er- 
fannt, bap 1. Snhalt des in der Nr. 14 der 
periodijhen Drudjdhrift: „Unverfaljchie den- 
tjdje Worte. Herausgeben von Georg Nitter 
v. SHönerer“ vom 16. Juli 1887 enthaltenen 
Wrtitelg mit der Aufjchrijt: „geftberiht Über 
bie erfte Jahrezverfjammlung des Shulverei- 
neg für Deutjche in Graz (SHluk). Der deu- 
tihe Etudenten-Commerz” in der Stelle von 
„Derr $oppe jchliegt* bis „auf bie Kornblu- 
me“ dag Bergehen nah $ 305 St © in der 
Stelle von „Herrin Notariat3-Candidat“ bia 
„unjereg Boltez gehört“ da3 Vergehen nad § 
302 St. ©.; 2. der Inhaltderin diefer Drud- 
drift enthaltenen Nrtitel a. mit der Aufjchrift 
„Mapregelung von Deutfhnationalen“ in der 
Stele von „Wiederholt wurde in diejem Hau- 
fe” big „vermögen wir niht zu finden“ und 
in der Stelle bon „Cin Menfh der nah am- 
tlidher* bis „WDeujchnationalen Didters“; b. 
mit der Aufichrift: „Berjammlung deg Deutjche 
nationalen Bereineg* in der Stelle von „wenn 
manu liegt“ big „alż Minijter bejejjen*, Da8 
Bergehen nach $ 300 St. ©. begründe und eg 
wird nah $ 493 Gt. P. ©. baz Berbot der 
Weiterverbreitung biejer Drudjdjrift ausge- 
prochen. 
Wien, am 18, Juli 1887. 


Jm Ramen Seiner Majejtót deg Staijer8! 

Das f.f. Landeżgericht Wien al8 Prep- 
gericht Bat auf Antrag der t. l. Staatzanwalt- 
jchaft ertannt, bag ber Inhalt deg in der Nr. 
28 der periodifhen Drudjchrift: „Qejter.-ung. 
Budbruderzeitung. Wochenblatt für jammtlidje 
grapbijche Bmeige" vom 14. Juli 1887 auf 
ben Seiten 289—291 enthaltenen Yrtitel$ mit 
der Aufjhrijt: „Bremialberjammiung der Buch- 
bruder und Sdrijtgieer vom 5. Juli 1887“ 
in ben Stellen von „Die Handhabung beż Ge- 
biigrenwejene* bis „Bejtimmung aufgenommen 
wurde“, bon „Wir wollen diefe gradezu* big 
„wenigjtens mobificirt werden“, von „Die 
Beamten felbft“ bis „Thür und Thor geöff- 
net“, von „Auf bem Wege der UBlajjung" 
bis „überhaupt noch beftehen fonnte“ Das Ber- 
gegen nah § 300 St. ©., begrünbe, und eż 
wird nacj $$ 493 GŁ P O. Dag Berbot der 
Weiterverbreitung biejer DWrudjdhrift ausge- 


fprochen. 
Wien, am 18. Juli 1887. 


L. 24715. (5362 2—38) 
C. k. powiatowa Dyrekcya Skarbu w 
Kołomyi ogłasza, że w drodze publicznej 
konkurencyi jest do nadania hurtowna sprze- 
daż tytoniu, połączona z drobną sprzedażą 
znaczków stemplowych i blankietów wekslo- 
ch w Peczeniżynie. 

Obrót tytoniowy po cenie taryfowej 
wynosił w czasie od 1 lipca 1886 do końca 
czerwca 1887 30537 zł. 88 et. 
zaś znaczków stemplowych 
i blankietów weksłowych 4000 zł. 46 et. 

Razem 34538 zł. 29 ct. 

Pisemne oferty, zaopatrzone znaczkiem 
stemplowym na 50 ct. i w wadyum w kwo- 
cie 100 zł, można wnieść najdalej do 9 
sierpnia 1887, do Zgiej godziny po południu, 


| na ręce Naczelnika e. k. powiatowej 
| rekcyi skarbu w Kołomyi. Zarząd skarbowy 


Dy- 


zastrzega sobie wybór między oferentami, 
uwzględniając jednak najkorzystniejsze wa- 
runki dla Skarbu. 

Resztę warunków mozna przejrzeć w 
e. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu w Koło- 
myi i w e. k. Nadzorach straży Skarbowej 
okręgu skarbowego Kołomyjskiego. 

C. k. powiatowa Dyrekcya Skarbu. 

Kołomyja, dnia 17 lipca 1887. 


L. 8688, (5356 2—3) 
Sokalski c. k. sąd powiatowy ogłasza 

niniejszem rozpisaną na dzień 16 sierpnia, 

16 września i 16 października 1887, zawsze 

o godz. 10 rano w gmachu sądowym odbyć 

się mającą, przymusową publiczną sprzedaż | 
majętności objętych wyk. hip. 1. 592—595, | 
597 gminy kat. Tartaków, dłużnika Chaima | 
Witkowskiego własnych, celem zaspokojenia 
pretensyi kasy pożyczkowej w Tartakowie, 
w ilości 1000 zł. 

Cenę wywołania stanowi cena sza- 
eunkowa sprzedać się mających majętności 
w ilości 1045 zł, 14 et. a. w., wadyum zaś 
kwota 104 zł. 52 et. aw. 

W pierwszym i drugim terminie na- 
być można te majętności tylko za cenę wyż- 
szą lub nie niższą od ceny szacunkowej na 
trzecim zaś i poniżej tej ceny. 

Wyciąg tabularny, akt oszacowania i 
resztę w całości przytoczonych warunków 
licytacyjnych, przejrzeć można w registra- 
turze tutejszego sądu. Kuratorem niewiado- 
mych wierzycieli został zamianowany p. 
dr. Władysław Semetkowski, 

Sokal, 25 czerwca 1887. 


e Zn, 


L. 2523 (5858 2—8) 

W tutejszym sądzie odbędzie się 
o godźinie. 10 rano w dniach 17 sier- 
pnia 1887 i 21 września 1887, powyżej 
ceny szacunkowej zaś dnia 19 października 
1887 nawet poniżej takowej licytacya re- 
alności w Wołczem nietabularnej, Iwana 
Roll własnej na rzecz komisyi pożyczkowej 
powiatu Turczańskiego pto 31 złr. 53 ctn. 
aw. zpn. 

Cena wywołania 100 zł. aw. 

Wadyum 10 zł. 

Resztę warunków i akt oszacowania 
wolno przejrzeć tus. w registraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu niewiadomych wierzycieli ustanawia 
się kuratorem pana Konstantego Teliszew- 
skiego e. k. notaryusza. 

Turka, 24 maja 188%. 


L. 2524 ' (5859 2—3) | 

W tutejszym sądzie odbędzie się o go- 
dzinie 10 rano w dniach 16 sierpnia 1887 
i 14 września 1887 powyżej ceny szacun- 
kowej zaś dnia 13 października 1887 na- 
wet poniżej takowej, licytacya realności 1. 
160 nietabularnej w Rozłuczu Piotra Roz- 
łuckiego własnej na rzecz Turczańskiej ko- 
misyi pożyczkowej pto 56 zł, 78 et. zpn. 

Cena wywołania 235 zł. 

Wadyum 23 zł. 50 ct. 

Resztę wauunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tns. 
registraturze. A 

Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu wierzycieli ustanawia się pana Kon- 
stantego Teliszewskiego e. k. notaryusza 
kuratorem, 

C. k. sąd powiatowy 

Turka, dnia 30 maja 1887. 


L. 3515 (5852 2- 3) 

C. k. sąd powiatowy w Lisku uwiada- 
mia że celem ściągnięcia należytości gal. 
Zakładu kredytowego włościańskiego w 1% 
ratach pożyczkowych po 15 zł. zpn. odbę- 
dzie się w zabudowaniu sądowem w dniach 
16 sierpnia i 13 września 1887, zawsze o 
godz. 11 przed południem publiczna przy- 
musowa sprzedaż ciał hip. nr. 8 i 9 wyka- 
zów księgi gruntowej gm. Beźmihowa dol- 
na Dańka Szramowiata i Jana Szramowia- 
ta własnych przynajmiej po cenie wywoła- 
nia. Dnia 18 października 1887 godz. 10 
rano termin do ułożenia lżejszych warun- 
ków licytacyjnych. 

Cena wywołania 450 złr. 

Wadyum 45 zł. 

Inne warunki w sądzie przejrzeć można. 

Lisko, dnia 3 czerwca 1887. 


L. 4859, (5345 1—3) 

W e. k. sądzie powiatowym miejsko 
delegowanym w Rzeszowie, celem zaspoko- 
jenia wierzytelności Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie, a mianowicie sze- 
ściu zaległych rat po 55 zł. i resztującego 
kapitału w kwocie 993 zł. 79 et. z przyna- 
leżytościami, odbędzie się przymusowa pu- 
bliczna sprzedaż realności pod lk. 9. w Po- 
bitnie położonej, wykazem hipotecznym 1. 
187 i 180 księgi głównej gminy kat. Po- 
bitno objętej, na imię Jana Peszkowskiego 
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zaiatabulowanej, w dniu 9 września, 12 
października i 15 listopada 1887, z termi- 
nem do ułożenia warunków ułatwiających 
na 17 listopada 1887, każdym razem o 10 
godzinie rano. 

Cena wywoławcza 2400 zł. 

Wadyum 240 zł. 

Resztę warunków lieytacyjnych w s9- 
dzie można przejrzeć. 

Rzeszów, 20 czerwca 1887. 


L. 29416. (5407 1—3) 

C. k. sąd krajowy we Lwowie jako 
konkursowy ogłasza niniejszem, ze wszy- 
stkie do masy rozbiorowej Izraela Bardacha 
należące, a w przedłożonym przez zarządcę 
masy i u komisarza konkursowego przecho- 
wanym wykazie poszczególnione pretensye 
aktywalne w nominalnej wysokości 5710 
zł. 36 ct. w drodze publicznego przetargu 
na dwóch terminach a to: 29 sierpnia i 
27 września 1887, każdym razem o godzi- 
nie 10 rano w tusądowej sali rozpraw a to 
na pierwszym terminie tylko wyżej ceny 
wywołania lub za takową, na drugim zaś 
terminie nawet niżej ceny sprzedane zo- 
staną. 

Bliższe warunki mającej się odbyć li- 
cytacyi mogą być w biórze e. k. komisarza 
konkursowego radcy sądu krajowego Simo- 
nowicza lub u zawiadowcy masy rozbioro- 
wej adwokata dr Raresa powzięte. 

O czem się chęć kupna mających za- 
wiadamia. 

Lwów, 16 lipca 1887. 


L. 2920. (5360 1—38) 

W tutejszym sądzie odbędzie się o go- 
dzinie 10 rano w dniu 28 sierpnia i 27 
września 1887 powyżej ceny szacunkowej, 
zaś dnia 24 października 1887 nawet po- 
niżej takowej, licytacya realności 1. 19 we- 
dług wykazu hipotecznego 1 gminy katastr. 
Muzyłowice, małoletnich spadkobierców I- 
wana Buły a to: Wasyla, Nastki, Hrynka i 
Maryi Bułów własnej, na rzecz ogólno rol- 
niczo kredytowego Zakładu dla Galieyi i 
Bukowiny pto 435 zł. z pn. 

Cena wywołania 1000 zł, 

Wadyum 100 zł. 

Resztę warunków i wyciąg tabularny 
wolno przejrzeć w tusądowej registraturze. 

Dla nieznanych wierzycieli hipotecz- 
nych ustanawia się kuratorem p. Mikołaja 
Hołuba. 

W razie nieudałej sprzedaży na po- 
wyższych terminach wyznacza się do prze- 
słuchania wierzycieli hipotecznych termin 
na dzień 24 października 1887 godzinę 4 
po południu. 

C. k. sąd powiatowy, 

Jaworów, 30 kwietnia 1887. 


L 9266. (5877 1—3) 

C. k sąd obwodowy w Stanisławowie 
zawiadamia, że w sprawie egzekucyjnej 
Hersza Krausera, przeciw Jakóbowi Lich- 
tenberg, celem zaspokojenia wierzytelności 
w resztującej kwocie 80 zł. i kosztów 12 
zł. 48 ct. w. a., przeprowadzoną zostanie 
w sądowym gmachu jawna egzekucyjna 
sprzedaż wierzytelności 435 zł. 75 et. z 
przynależytościami, na rzecz Jakóba Lich- 
tenberga w stanie biernym realności Zu- 
zanny Bahrynowskiej, wykazem hipotecz- 
nym |. 426 księgi gruntowej, gminy kata- 
stralnej Stanisławów objętej, zaintabulowa- 
nej pod następnemi warunkami: 

Sprzedaż ta odbędzie się w trzech ter- 
minach, mianowicie 25 sierpnia, 22 wrze- 
Śoia i 27 października 1887, każdym razem 
o godzinie 10 rano ztem, że ua pierwszych 
dwóch terminach wierzytelność zahipote- 
kowana nie niżej ceny wywołania 435 zł, 
75 ct., przy trzecim zaś terminie za jaką- 
kolwiek cenę sprzedaną zostanie; zakład 
wynosi 44 zł. w gotówce. 

Resztę warunków z ekstraktem tabu- 
larnym przejrzeć można w tusądowej regi- 
straturze. 

Stanisławów, 16 lipca 1887. 


L. 1111 (5349 1--. 3) 
C. x. miej. delg. sąd powiatowy w 
Tarnopolu podaje do publisznej wiadomości, 
że na zaspokojenie 9 rat po 26 złr 62 cnt. 
i resztującego kapitału w sumie 324 złr. 
14 ent. przymusową sprzedaż realności, pod 
1. kat 126 położonej, wedle wykazu hipo- 
tecznego 344. i 345 gminy Kupczyńce Aro- 
na Flaschnera własnej, w tut. c. k. sądzie 
w drodze publicznej lieytacyi na rzecz e. k. 
uprz. galic. Zakładu kredytowego włościań- 
skiego, dnia 25 sierpnia 1887 pierwsza, 
dnia 22 września 1887 druga, dnia 28 
pażdziernika 1887 trzecia, każdą razą © 
godzinie 9 rano z tem przedsięwziętą zo- 
stanie, że na pierwszych dwóch terminach 
realność ta tylko za cenę wywołania 800 
złr. a. w. lub wyżej tejże, zaś na trzecim 
terminie także i niżej 
sprzedaną zostanie. 


ceny wywołania. | 
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Wadyum wynosi i0°/, ceny szacunkowej. 
Resztę warunków  licytacyjnych, tu- 
dzież wyciąg hipoteczny realności, przej- 
rzeć można w tutejszej registraturze, 
| Tarnopol, dnia 7 stycznia 1887, 


L. 494.2 (5351 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Lisku uwia- 
damia, że celem zaspokojenia pretensyi 
gal. Zakładu kredytowego włościańskiego 
w 11 ratach po 6 zdr. a. w. z przynajeżyt. 
odbędziś się w zabudowaniu sadowem 
dnia 23 sierpnia, Ż1 września i 25 paź- 
dziernika 1887 zawsze o godzinie 11 rano 
publiczna przymusowa sprzedaż 1/8 części 
ciała kip. wyk. nr. 91 ks. gr. gm. Łukowe 
Piotra Pańczyszyn własnej przy pierwszych 
dwóch terminach przynajmiej za cenę wy- 
wołania, przy trzecim także niżej tejże. 

Dnia 29 listopada 1887 godzina 11 
przed południem termin do ułożenia lżej- 
| szych warunków lieytacyjnych 

Cena wywołania 209 głr. 

Wadyum 20 zł. 

Inne warunki w sądzie przejrzeć można. 

Lisko, 20 czerwca 1887, 


| L. 8172 (5364 1—3) 
C. k. sąd pow. miej del. S II. we 
Lwowie "ozpisuje celem ściagnięcia prez 


e. k. uprzyw. gal. zakład kred. włość. 22 
rat po 15 zł, wa. zpn. publiczną licytcyę 
realności pod l. k. 47 w Rzęśni polskiej 
Michała Makuchowskiego własnej w wyk. 
hip. 112 gminy Rzęsna polska zapisanej 
na dzień 23 sierpnia 1687 i na dzień 23 
września 1887 każdą razą o godzinie 10 
rano w sali rozpraw. 

Poręczne 60 zł. 

W pierwszym i drugim terminie moż- 
na tęrealność nabyć tylko wyżej ceny sza- 
cunkowej. 

Resztę warunków protokół ocenienia 
i wyciąg hypot. przejrzeć można w tus. 
registraturze. 

Kurator niewiadomych wierzycieli jest 
adwokat dr. Lehman. 

Lwów, 8 czerwca 1886. 


L. 5390 (5343 1—3) 
~ C. k. sąd obwodowy w Kołomyi po- 
daje niniejszem do wiadomości, że na proś- 
bę kasy oszczędności m. Kołomyi dozwolu 
ną zokstała w celu śgięgnięcia 5 zaległych 
rat po 146 zł. 90 ct i resztującego kapita- 
łu 1979 zł. 36 et. egzekucyjna sprzedaż re- 
alności dłużniczki gminy izraeliekiej w Ko- 
łomyi na przedmieściu śniatyńskim pod lk. 
5'J,, położonej w 2 na dzień 30 sierpnia 
1887i 17 pażdziernika 1887, każdym razem 
o 10 godz. zrana wyznaczonych terminach, 
że pomieniona realność na tych terminach 
tylko za lub powyżej ceny szacunkowej w 
kwocie 7483 zł. która służyć będzie oraz 
za cenę wywołania sprzedaną zostanie. 
Wadyum wynosi 748 zł. 30 ct. 
„Dla wszystkich tych którymby uchwała 
licytacyjna doręczoną być nie mogła, lub 
któży by na rzeezoną realność później rze- 
czowe prawa nabyli, kurator w osobie adw. 
dra. Milgroma został ustanowionym, wresz- 
cie że akt oszacowania w mowie będącej 
realności, tudzież bliższe warunki licytacyj- 
ne w tus. registraturze mogą być przejżane. 
Kołomyja, 2 czerwca 1887. 


L. 3928. (5860 1—3) 

W c. k sądzie powiatowym  Tyczyń- 
skim, celem zaspokojenia wierzytelności ga- 
lieyjskiego Zakładu kredytowego ziemskie- 
go w kwocie 100 zł. z przynależytościami, 
odbędzie się przymusowa publiczna sprze- 
daż realności wykazem hipotecznym 1. 124 
księgi głównej gminy katastralnej Matyso- 
wka objętej, na imię Markusa Herbsta za- 
intabulowanej, w dniu 1 września, 8 paź- 
dziernika i 2 listopada 1857, z terminem 
do ułożenia warunków ułatwiających na 3 
listopada 1887, każdym razem o 10 godzi- 
nie rano, 

Cena wywołznia 350 zł. 

Wadyum 35 zł, 

Eesztę warunków licytacyjnych w są- 
dzie można przejrzeć. 

Tyczyn, 10 czerwca 1887. 


L. 9024. (5410 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Czortkowie 
wyznacza do publicznej sprzedaży w dro- 
dze licytacyi wszystkich koni wyścigowych 
tudzież zbytecznych koni gospodarczych, 
do masy spadkowej śp. Kaliksta Oehockie- 
go należących, termin na dzień 28 lipca 
1887 o godzinie 2 popołudniu na miejscu 
w Białobożnicy, na którym rzeczone KORIE 
tylko wyżaj ceny szacunkowej lub za t2ko- 
wą za złożeniem ceny kupna w gotówce 
najwięcej ofiarującemu sprzedane zostana. 
| O czem się chęć kupienia majżcych 
|uwiadzmia i do współudziałn zapra8za. 

C. k. sąd powiatowy. 
Ozortków, 2 lipca 1887. 


a 


L. 17656 (5297 3—3) 
„W tutejszym sądzie odbędzie się o 

godzinie 10 rano w dniach 23 

1887 i 21 września 1887 powyżej 


szacunkowej, zaś dnia 19 października 
1887 nawet poniżej takowej, licytacya real- 
ności pod lk, 208 w Jasienowie górnym 
położonej ciała tabularnego niestanowiącej 
Stefana i Hafii Bojesuków własnej, na 
rzecz Ktie Popelnikowej pto 100 zł. zpn. 

Cena wywołania 650 złr. 

Wadyum 66 złr. 

Resztę warunków, i akt oszacowania 
wolno przejrzeć w tus. registraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsea po- 
Jtu wierzycieli ustanawia się kuratorem 
Ta. Antoniego Zakrzewskiego w Kosowie. 

C. k. sąd powiatowy 
Kosów, dnia 81 marca 1887. 


L. 15115, (5296 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Kosowie zawia- 
damia majacych chęć kupienia, że w spra- 
wie Dreisi Kriegsmann przeciw Seniche 
Hinde Priesel o 82 złr. aw. z pn. odbędzie 
Bię tu przymusowa sprzedaż realności we- 
dług w. hip. 1. 456 gm. kat. Kosów Seniche 
Hindy Priesel własnej, na rzecz Dreisi 
Kriegsmann dnia 23 sierpnia, 21 września 
19 października 1887, zawsze o godzinie 
10tej reno z tem, że na pierwszych dwóch 
terminach tylko za cenę szacunkową w kwo- 
cie 580 zł. lub wyżej, a w terminie ostat- 
nim i niżej takowej sprzedaną zostanie. 

Wyciąg hipoteczny, protokół oszaco- 
wania i bliższe warunki lieytacyjne wol- 
no przejrzeć w tutejszo - sądowej registra- 
turze. 

C. k. sąd powiatowy. 
Kosów, dnia 10 maja 1887. 


L. 12560. (5337 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Tarnobrzegu 
zawiadamia, iż dnia 2 sierpnia, 2 września 
i 18 października 1687, zawsze o 9 rano, 
odbędzie się egzekucyjna sprzedaż połowy 
realności pod nr. 141 w Baranowie położo- 
nej, Franciszka Solarskiego własnej, wyk. 
hip. 114 objętej, na zaspokojenie wierzytel- 
ności Leiby Hausera w kwocie 18 złr. 93 
ct., przedsięwziętą i przy trzecim terminie 
także niżej ceny szacunkowej, przeprowe- 
dzoną zostanie. 
p Sr szacunkowa 410 zł. wa., wadyum 
„A Akt oszacowania, jakoteż wykaz hipo- 

Zmy i reszta warunków licytacyjnych są 

W registraturze do przejrzenia, 

- C. k. sąd powiatowy. 

Tarnobrzeg, 26 grudnia 1886. 


L. 3502. (5336 3—3) 

W tut. sądzie odbędzie się o godzinie 
10 rano w dniu 2 sierpnia i 6go września 
1887 powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 
12 października 1887 nawet poniżej tako- 
wej, licytacya realności 1. 34, 18 i 49 w 
Michnoweu, spadkobierców ś, p. Hawzyły 
Pawłyszyn, Ruzi i Anny Pawłyszynów wła- 
nej, na rzecz Uszera Knóbla pto 44 złr. 
a. w. Z pn. 

Cena wywołania 400 zł. 

Wadyum 40 zł. ; 

Resztę warunków, akt oszacowania 1 
opisania wolno przejrzeć w tusądowej re- 
gistraturze. 

W razie nieudałej sprzedaży na po- 
wyższych terminach, wyznacza się do prze- 
słuchania wierzycieli hipotecznych termin 
na dzień 26 października 1887, o 10 godz. 
przed południem. 


| L. 2094. 


o godzinie 10 rano, 


wieckiej, Jędrzeja Naroga własnej, 


Cena wywołania 290 zł., wadyum 29 zł. 


Resztę warunków licytacyjnych przej- 


rzeć można w registraturze. 
Leżajsk, 10 czerwca 1887. 


L. 2552. 


Jaremiasza 71 Z al EA AE 
się w tutejszym są 
A E Chany Teich l. k. 185 = 
Dukli, ciała bipotecznego niestanowiącej, 4 
sierpnia, 7 września i 13 października 1887, 
zawsze o 10 godzinie rano. 

Cena wywołania 100 zł. 


Wadyum 10 zł. 


Do ułożenia ułatwiających warunków 


wyznacza Się termin na 27go pażdziernika 


dzinie 10 rano. 
A 20. warunków, akt opisania i osza- 


cowania można przejrzeć w re istraturze. 
C. k sąd powiatowy. 
Dukla, dnia 12 czerwca 1887. 


L. 14956. A (5339 3—3) 

C. k. sąd krajowy we Lwowie ogła- 
sza, że w sali rozpraw tegoż sądu w celu 
zaspokojenia sum 598 zł. aw. i 598 zł a. 
w. Z przyn., galic. banku hipotecznego we 
Lwowie, odbędzie się dnia 20 sierpnia 22 
września i 20 pażdziernika 1887, każdym 
razem o godzinie 10 przed południem, przy- 
musowa lilicytacya do Antoniego Mogiły 
Stankiewicza, wedle Dom. 120 p. 183 n. 
22 haer., należącej realności pod l. 6733), 
we Lwowie położonej, na których terminach 
realność ta tylko wyżej ceny wywołania 
27.000 zł. lub przynajmniej zatę cenę sprze- 
daną zostanie, że jako wadyum kwota 2.700 
zł. złożoną być ma, akt oszacowania i wa- 
runki lieytaeyjne w registraturze sądowej 
przejrzeć lub odpisać wolno, nareszcie że 
dla wszystkich tych wierzycieli, którzyby 
po wydaniu wyciągu tabularnego, to jest 
po dniu 10 maja 1887, rzeczowe prawa na 
wspomnianej realności nabyli, lub którym- 
by uchwały sądowe niniejszej sprawy egze- 
kucyjnej dotyczące, z jakiego bądź powodu 
doręczone być nie mogły, adwokat dr. Du- 
lęba kuratorem, a jego zastępcą adwokat 
dr. Szydłowski mianowany został. 

Lwów, dnia 9 lipca 1887. 


L 2950. (5330 3—3) 
C. k. sąd powiatowy w Mikulińcach 
ogłasza, że celem zaspokojenia sumy 
zł. 38 ct. w. a. z pn, na rzecz e. k. uprz. 
gal. Zakładu kredytowego włościańskiego 
w likwidacyi, odbędzie się w tym sądzie 
dnia 5 września, 17 października i 14 li- 
stopada 1887, o godzinie 10 przed połud- 
niem, przymusowa publiczna licytacja re- 
alności Cn. 175 w Ładyczynie, wyk. hip. 
l. 459, 299, 732 i 788 księgi gruntowej 
gminy Ładyczyn objętej, spadkobierców Jó- 
zefa Mytnik i innych własność stanowiącej, 
na pierwszych dwóch terminach tylko wy- 


| Z. 556 


: i C k. sąd powiatowy w Leżajsku o- 
sterpnia | ołąsza, iż celem zaspokojenia należytości 
ceny | Chaima Hellera od Jędrzeja Naroga w kwo- 
cie 50 zł, w. a. % przynależytościami, od- 
będzie się w gmachu sądowym dniach 28 
sierpnia, 28 września i 5 października 1887, 

egzekucyjna licytacya 
realności pod n. k. 2638 w Wulee niedź- 


(5328 3— 3) 


zaspokojenia pretensyi Berka 
Oela w 70 et. aw. z pn. odbędzie 


7 


(5227 3—3) lżej ceny wywołania lub za takową, na trze- 


cim terminie zaś za jakąkolwiek cenę. 


sądu tutejszego. 


kiegobadź powodu doręczoną nie została, 
Ładyczyna. 
Mikulińce, 2 czerwca 1887. 


L. 2469. 


kwidacyi we Lwowie 150 zł, a, w. z 


ciała hipotecznego 


rowy, 

jakąbądź cenę. 

Cena wywołania 250 zł. 
Wadyum 25 zł. aw. 


cowania można przejrzeć w registraturze. 
. k. sąd powiatowy. 
Dukla, dnia 2 czerwca 1887, 


L. 2470. (5323 3—3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności Za- 
kładu kredytowego włościańskiego w li- 
kwidacyi we Łwowie, a to 6 rat po 19 zł. 
19 et. i reszty 248 zł. 13 ct. a. w, z pn, 
odbędzie się w tut. sądzie licytacya real- 
ności Jana Sojezaka l. k. 111 subr 14 w 
Hyrowy, ciała hipotecznego ‘nie stanowią- 
cej 25 sierpnia 1887, o godzinie 10 Tano, 
za jakąbądź cenę. © 

Cena wywołania 450 zł, 

Wadyum 45 zł. aw. 

Resztę warunków, akt opisania i o- 
cowania można przejrzeć w registraturze. 
. k. sąd powiatowy 

Dukla, dnia 2 czerwca 1887, 


L. 2468. |... _ (563825 3—3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności Za- 
kładu kredytowego włościańskiego w lik- 
widacyj we Lwowie 100 zł. a. w. z pn. 
odbędzie się w tut. sądzie licytacya realno- 
ści Andrzeja Zubala i nieletnich Pawła ı 
Anastazyi Pyszników lk. 65 subr. 12 w Hy- 
rowy, ciała hipotecznego niestanowiącej, 25 
sierpnia 1887, o godzinie 10 rano, za jaką- 
bądź cenę. 

Cena wywołania 500 zł. 

Wadyum 50 zł. aw. Ró 

Resztę warunków, akt opisania i osza- 
cowania można przejrzeć w registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 
Dukla, dnia 29 maja 1887. 


L. 18380. (5280 3—3) 

C. k. sąd krajowy we Lwowie ogła- 
sza, że w sali rozpraw tegoż sądu w celu 
zaspokojenia pretensyi gal. kasy oszczędności 
101 zł. 83 et, 102 zł. 21 ct, 102 zł. 61 
ct, 103 zł. 2 et. i 857 zł. 85 ct. W. A. Z 
przyn., odbędzie się dnia 15 września i dnia 
18 października 1887, każdym razem 0 g0- 
dzinie 11 przed południem, przymusowa li- 
cytacya realności pod l. 14*/⁄, we Lwowie 
położonej, wykazem hipotecznym 


Kundmachung. 


Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa 700 zł, wadyum 10 pre, tej ceny. 
Bliższe warunki lieytacyi i wyagg hi- 
poteczny przejrzeć można w registraturze 


Dla wierzycieli niewiadomych, również 
tych, którzyby po dniu wydania wyciągu hi- 
potecznego prawa zastawu nabyli, niemniej 
tych, którymby uchwała lieytacyjna dla ja- 


ustanowiony kuratorem Mikołaj z Koncur 


. . (6824 3—3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności Za- 
kładu kredytowego włościańskiego w li- 
ę à : pi- 
odbedzie się w tut. sądzie licytacya części 
realności Macieja Kordyś i masy spadkowej 
Wincentego Kordyś lk. 92 subr. 67 w Hy- 
niestanowiącej, 
25 sierpnia 1887, o 10 godzinie tano 


Resztę warunków, akt opisania i osza- 


4 Ll 


objętej, wedle karty B. poz. 10, dra Juliu- 
sza Popiela własnej, na których termi- 
nach realność ta tylko wyżej ceny wywo- 
łania 7.480 zł. lub przynajmniej za tę cenę 
sprzedaną zostanie, że jako wadyum kwota 
748 zł, złożoną być ma, wyciąg hipoteczny 
i warunki lieyiacyjne w registraturze 8ą- 
dowej przejrzeć lub odpisać wolno, naresz- 
cie, że dla wierzycieli, którzyby po wydaniu 
wyciągu tabularnego, to jest po dniu 16 
lutego 1887, rzeczowe prawa na wspomnia- 
nej realności nabyli, lub którymby uchwały 
sądowe niniejszej sprawy egzekucyjnej do- 
tyczące, Z jakiegobądź powodu doręczone 
być nie mogły, adwokat dr. Dziubiński ku- 
ratorem, a jego zastępcą adwokat dr. Ma- 
ryański mianowany został. 
Lwów, dnia 2 lipca 1887. 


L. 7565. (6321 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Brodach w 
sprawie egzekucyjnej austro - węgierskiego 
Bapku we Wiedniu przeciw gminie miasta 
Brody o 36403 zł. 9 et. aw. z pn., odnoś- 
nie do edyktu z dnia 10 października 1886 
1. 17467 w dzienniku urzędowym „Gazety 
Lwowskiej“ nr. 287,288 i 289 z roku 1886 
ogłoszonego, zawiadamia, że dnia 24 sier- 
nia 1887, o 10 godzinie rano w biurze nr. 
II., jako na czwartym terminie odbędzie 
się egzekucyjna publiczna licytacya realno- 
ści pod lk. 674 w Brodach położonej, wyk. 
hip. 156 księgi gruntowej gminy katastral- 
nej Brody objętej, z tem, iż realność ta na 
tymże terminie nawet niżej ceny wywołania. 


jednak nie poniżej połowy takowej sprze- 


daną będzie. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa 4079 zł. aw. Zakład zniża się na 
5-pr. takowej. © 

Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 
reszta warunków lieytacyjnych mogą być 
przejrzane w registraturze. 

Kuratorem dla niewiadomych wierzy- 
cieli jest Adam Studziński w Brodach. 

Brody, dnia 14 maja 1887. 


L. 2471. (5822 3—3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności Za- 
kładu kredytowego włościańskiego w likwi- 
dacyi we Lwowie a to 20 rat po 9 zł. i 
reszty kapitału 25 zł. 6 ct. aw. z pn., od- 
będzie się w tut. sądzie licytacya realności 
Macieja Kordy lk. 92 subr. 67 w Iwl, ciała 
hipotecznego niestanowiącej 1 września 
1887 o godzinie 10 rano, za jakąbądź cenę. 

Cena wywołania 250 zł., wadyum 25 
zł. aw. Resztę warunków, akt opisania i o- 
szacowania można przejrzeć w registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 
Dukla, dnia 2 czer». ca 1887. 


L. 2472. (5327 3—3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności Za- 
kładu kredytowego włościańskiego w likwi- 
dacyi we Lwowie 66 zł. 83 ct. wa. z pn, 
odbędzie się w tut. sądzie licytacya realno- 
ści Jacka Makucha lk. 156 subr 6 w My- 
scowy położonej, ciała hipotecznego niesta- 
nowiącej, 1 września 1887 o 10 godz. rano 
za jakąbądź cenę. Cena wywołania 150 zł,, 
wadyum 15 zł. wa. Resztę warunków, akt 
opisania i oszacowania można przejrzeć w 


registraturze. 


C. k. sąd powiatowy 
Dukla, dnia 2 ezerwca 1887. 


5367 1—8. 


i k. k. Militär- Verpflegs-Magazine zu Tarnopol eine öffentliche Verhand- 
ME E Verpflegsartikel auf die Zeit vom 10 October 1887 bis 
dislozirten k. k. Truppen abgehalten werden, und zwar : 


Z e. k. sądu powiatowego. ; 
i i Am 10 August 1887 um 11 Uhr Vormittags 
ELLE Aj 4 | lung wegen Sicherstellung der arrendirungswelse Abg 


(5331 3—3) Ende September 1888 für die in nachfolgenden Stationen 


L. 3738. i - 
W c. k. sądzie powiatowym w Nisku | j a) Krforderuiss für Garnisonsorte ep e en Ate | 
rzeprowadzonęg zostanie w dniu 18go sier- ==" tladich |4 monatlicn 
Aa 22 września 5 ART 3 "Rh | ZE & Streu- | Betten | 
żdym razem 0 godzinie Z rana icy- n 
HH th części realności lwh. 61 ks. grun- | für die Hafer Heu T z E 
towej Nisko objętej, obecnie Leiby i Rozy | Arrendirungs- sA... 4 E = Anmerkung 
Knopferów własnej, 8 to celem zaspokoje Station à T a e g 
nia pretensyi Wydziału Rady powiatowej w , 3360 | 3400] 4500 | 1700) 5ś| 3 5 Š Š 
Nisku jako Dyrekcyi funduszu kasy pożycz- | e ; a zel A | 2 cą 
kowej w kwocie 38 zł. 48 et aw. z pn. | DEER ZŃ | Gaden 
X 


Cena wywołania 200 zł. aw, | Portionen 


Wadyum 20 zł. aw. | 
Dla nieznanych z miejsca pobytu wie- | 
rzycieli ustanowionym zostaje e. k. nota- | 
ryusz p- Martynowicz, 

Resztę warunków można przejrzeć w 
tutejszo sądowej registraturze. 


Trembowla 
Czortków 
Zaleszczyki 


b) Für Durchmźrsche dreimal im Monate abzugeben : 


. 3880. 5329 3—3) | 
j W tut. sądzie odbędzie $ za jaką- ' pjs zu 250 Futterport.) eventuell auch)24 Stunden ABA ma 
badź cenę 0 godz. 10 rano dnia 4 sierpnia, „ „ 500 z | Streustroh | 2 Tage im Ra 
1887, licytacya realności objętej wyk. hip. „ „1000 * | weun dieser | Bey 8 an Sp 
4, 408 i 200 gminy katastralnej Rodatycze, | „ „1500 Bedarf wenigst.| 4  ,, ge f 


ie Anbote sind mittelst schriftlicher, mit 50 kr. versehe- 
Egerta pto 1000 zł. z pn. ner E zu stellen, und diese Offerte nebst dem vorgeschrie- 
Cena wywołania 2385 zł. ' benen Vadium am Verhandlungstage bis 11 Uhr Vormittags dem 
Wadyum 238 zł. 50 ct. lk. k, Militar-Verpfiegs-Magazine in Tarnopol zu überreichen, 
Resztę warnnków, akt oszacowania i, Nachtragliche oder in telegraphischer Form sinlangende, 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. dann solche Offerte, welche Theilanbote, d. i. verschiedene 
registraturze. Preise fir abgetheilte Zeitperioden enthalten, werden nicht 


Gródek, 30 kwietnia 1887. ' beriieksiehtigt. 
a 25 lipca 1887. 


Leizora Bechera własnej, na rzecz Leiby | 


Gazeta Lwowska Nr. 167 z dni 


Ausser dem nebenbezifferten 
Erfordernisse ist der Kontrahent 
verpflichtet, die erforderlichen 
Futterartikel und das Bettenstroh 
aus Anlass der jährlichen Trup- 
pen-Uebungen abzugeben, 


Gemeinden und Urproduzenten sind vom E 
p - x om Erla ` m 
diums und der Caution befreit, müssen aber für die KRA 


der übernom i PRE 

5en hafient menen Verpflichtung mit ihrem gesammte 
Alle naheren Bedin 

Amtsstunden 


n Vermó- 


k. k, Militór-Verpfiegs-Magazin. 
Tarnopol am 20 Juli 1887. 


L. 3702. (5320 3—3) 
W e. k. sądzie powiatowym w Białej 
odbędzie się w dniu 26 sierpnia, 30 wrze- 
śnia, 4 listopada 1887, o godzinie 10 przed 
południem celem zaspokojenia wierzytelno- 
ści Maryanny Batheltowej, w ilości 400 zł. 
przymusowa sprzedaż realności pod lk. 72 
w Wilkowicach, w powiecie Bialskim poło- 
żonej, Michała Nikla własnością będącej. 

Cenę wywołania stanowi kwota 1025 
zł., poniżej której realność ta na powyższych 
terminach sprzedaną nie będzie. 

Wadyum wynosi 103 zł. 

Resztę warunków licyteeyi i akt o- 
szacowania można przejrzeć lub odpisać w 
registraturze sądowej. i 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony jest adwokat tutejszy pan dr. 
Rosner. 

Biała, dnia 4 czerwca 1887, 


L. 2971. (5334 3 8) 
W dniu 80 sierpnia 1887, o 10 godz. 
z rana odbędzie się w tut. sądzie i poniżej 
ceny szacunkowej licytacya realności 1. 55 
według wykazu hip. 169 gminy Jasienowiec 
objętej, Maruni Lusztwyn własnej, na rzecz 
Zakładu kred. włość. w likwidacyi we Lwo- 
wie o 28 rat po 20 złr. i reszty kapitału 
175 zł. 92 ct. z pn. 

Cena wywołania 700 zł. 

Wzdyum 70 zł. 

Resztę warunków i wyciąg tabularny 
przejrzeć można w registraturze. l 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
Fedor Prokopów z Jasienowca. 


Rożniatów, 28 czerwca 1887. 


L. 2972. (58385 3—3) 

W dniu 30 sierpnia 1887, o 10 godz. 
z rana odbędzie się w tut. sądzie także po- 
niżej ceny szacunkowej licytacya realności 
pod l. k 88 rep. 63 i 58 w Krechowicach 
położonej, wyk. hip. 1. 4 objętej, z wyjąt- 
kiem parcel katastral. 2294 i 3507 i licyta- 
cya dwóch czwartych niewydzielonych części 
z wyk. hip. l. 5, dłużnika Bazylego Czepiela 
własnych, na rzecz e. k. uprzyw. Zakładu 
kred. włość. w likwidacyi o 784 złr. z pn. 

(Cena szacunkowa 1500 zł. 

Wadyum 150 zł. 

Resztę warunków i wyciąg tabularny 
przejrzeć można w registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
Ilko Kalynij z Krechowie. 

Rożniatów, 28 czerwca 1887. 


L. 2473. (5326 3—3) 
Celem zaspokojenia wierzytelności za- 
kładu kredytowego włościańskiego w likwi- 
dacyi we Lwowie 95 złr. 92 et. wa. z pn., 
odbędzie się w tut. sądzie lieytacya real- 
ności Maryi Truś, Paraśki Karba i niel. 
Szymona Korby lk. 55 subr. 6 w Trzeianie 
ciała hipotecznego nie stanowiącej, 1 wrze- 
uia 1887, o 10 rano za jakąbądź cenę. 

Cena wywołania 150 zł. 

Wadyum 15 zł. wa. 

Resztę warunków lieytacyjnych, akt 
opisania i oszacowania można przejrzeć w 
registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 

Dukla, dnia 2 czerwca 1887. 


Konkursa. 


L. 5968 (5386 1—3) 

Posada prowadzącego księgę grun- 
tową z poborami X klasy rangi, jest przy 
sądzie obwodowym w Złoczowie do obsa- 
dzenia. 

Ubiegajacy się o tę lub o taka posa- 
dę przy innym sądzie w Galicyi wschodniej 
opróźnić się mogącą, wniosą swoje podania 
w drodze przepisanej do Prezydyum sądu 
obwodowego w Złoczowie do 18 sierpnia 
1887 z wykazaniem uzdolnienia swego w 
myśl rozp. minist. z dnia 10 czerwca 1855 
1. 101 d. p. p. do drowadzenia ksiąg grun- 
towych. 

Lwow, 21 lipca 1885, 


Księgi gruntowe. 


L. 1307 (5376) 

Komisya hipoteczna Stanisławowskiego 
c. k. sadu obwodowego zawiadamia, że 
dnia 27 1887 rozpoczyna dochodzenia miej- 
scowe celem założenia księgi gruntowej w 
gminie Kkatastralnej Weleśniea dolna, a 
dnia 1 sierpnia 1887 celem założenia księ- 
gi gruntowej dla gminy katastralnej Weleś- 
nica górna. 

ażdy interesowany w zbadaniu sto- 

sunków posiadania może się zgłosići przy- 
toczyć wszystko co do wyjaśnienia lub ochro- 
ny swych praw za stosowne uzna. 

Stanisławów, dnia 21 lipca 1887. 


Upadłości. 
L. 127 (5887 1—8) 


Zarządca masy rozbiorowej S. Wer- 


la) 
O 


mutha, utrzymującego skład towarów sukien- | L. 7066/pr. 


nych w Tarnowie, przedłożył projekt roz 
działu majątku krydalnego. Takowy można 
przejrzeć, lub odpisać u zarządcy masy, 
lub komisarza konkursowego. Zarzuty wno- 
sić można do 31 lipca 1587. 
rozprawy, w skutek zarzutów, wyznaczono 
na 2 sierpnia 1887, o godzinie 10 przed 
południem, na którym wierzyciele przed 
komisarzem konkursowym stanąć mają. 
Tarnów, 30 czerwca 1887. 


L. 5184. (5372 1—8) 

C. k. sąd obwodowy w Kołomyi 
niniejszem wiadomo czyni,że równocześnie ot- 
wiera się konkurs do całego ruchomego, jako- 
też w krajach, w których ustawa konkursowa 
z 25 grudnia 1868 Nr. 1 dz. u. p. p. z ro- 
ku 1869 obowiązuje, położonego nierucho- 
mego majątku Mosesa Schwarza, dzierża- 
wey dóbr w Obertynie i że do kierowania 
tym konkursem, ustanowionym został jako 
komisarz konkursowy c. k. sędzia pow. w 
Obertynie Adalbert Nahlik, zaś jako tym- 
czasowy zawiadowca tejże masy adw. dr. 
Paweł Ilnieki w Obertynie. 

Wzywa się zatem wszystkich wierzy- 
cieli konkursowych, ażeby wszystkie swe 
z którego bądź tytułu pochodzące roszcze 
nia, nawet gdyby co do takowych spór ja- 
ki był w toku, do dni 60 wedle przepisów 
ustawy konkursowej i pod zagrożeniem po- 
danych tamże następstw prawnych w tutej- 
szym sądzie zgłosili, i aby na terminie na 
dzień 16 sierpnia 1887 przed południem do 
likwidacyi ogólnej wyznaczonym, który za- 
razem jako termin ugodowy się wyznacza, 
płynność i pierwszeństwo swych pretensyj 
wykazali. Zresztą wołno będzie wierzycie- 
lom, którzy wierzytelności swe zgłoszą, wy- 
brać na tym terminie w miejsce zawiadow- 
cy masy. tegoż zastępcy i wydziału innych 
mężów swego zaufania. 

Do potwierdzenia tymczasowego za- 
wiadowcy masy, a względnie do wyboru 
nowego zawiadowcy masy, tegoż zastępcy 
i wydziału wierzycieli, ustanawia się ter- 
min na dzień !2 lipca 1887 godzinę 9 przed 
południem, na którym wierzyciele do komi- 
sarza konkursowego zgłosić się mają. 

Wreszcie wzywa się wierzycieli, któ- 
rzy po za obrębem miasta Kołomyi miesz- 
kają, aby mieszkającego w Kołomyi zastęp- 
t4 do odbierania uchwał sądowych zamia 
nowali, gdyż w przeciwnym razie na ich 
koszta i niebezpieczeństwo kurator dla nich 
zostanie ustanowionym. 

Dalsze ogłoszenia, które w toku po- 
stępowania konkursowego, jako potrzebne 
się okażą, zostaną w części urzędowej Ga- 
zety Lwowskiej ogłaszane. 

Kołomyja, dnia 9 czerwca 1887. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 14908 (5286 3—3) 

C. k. sąd powiatowy miejsko dele- 
gowany w Tarnowie wiadomo czyni, iż usta- 
nowił dla niewiadomej z pohytu Jad- 
wigi z Mamczarów Knapikowej, w sprawie 
tabularnej posiadłośći w. h. l. gm. | 
Wierzchostewice, celem doręczenia tejże | 
t. s. rezolueyi z dnia 23 września 1886 1. | 
22978, kuratorem ad actum Wojciecha | 
Kosiatego z Wierzcehostawie, i temuż po- 
wyższą rezolucyę doręczył. 

Tarnów, dnia 6 lipca 1887 


L. 8894 (5355 2—38) 

Sokalski c. k. sąd powiatowy zawia- 
damia z miejsca pobytu niewiadonego Ju- 
liana  Stawinskiego, że przeciw niemu 
Kazimierz Maksymowicz i spólnicy pozew 
o zniesienie spółwłasności majętności l. wyk. 
hip. Stenistyn 232 tu wnieśli na który do 
rozprawy termin dnia 8 sierpnia 1887 o 
10 godzinie przed południem wyznaczono. 
Rzeczą pozwanego jest na tym terminie 
osobiście stawić się lub ustanowionego 
dlań kuratora dr. Władysława Semet- 
kowskiego poinformować lub też innego 
pełnomocnika ustanowić w przeciwnym bo- 


wiem razie skutki zaniedbania tego sam 
sobie będzie musiał przypisać. 
Sokal, 25 czerwca 1887. 

L. 658 (5333 3—3) 


C. k. sąd powiatowy w Podgórzu o- 
głasza, że w Golkowiecach zmarł 18 maja 
1884 Kasper Bobek z pozostawieniem ko- 
dycylu z dnia 21 stycznia 1884. Gdy spad- 
kobierczyni jego Rozalia Bobkówna z miej- 
sca pobytu nie jest wiadomą, przeto wzy- 
wa się ją, aby w przeciągu roku do spadku 
po Kasprze Bobku zgłosiła się i deklaracyę 
do spadku wniosła, gdyż w przeciwnym ra- 
zie deklaracyę do spadku tego wniesie imie- 
niem jej, ustanowiony dla niej kurator Pa- 
weł Jałocha z Golkowie, a po wydaniu de- 
kretu dziedzictwa część spadkowa, na nią 
przypadająca, przechowaną dla niej zosta- 
nie w depozycie sądowym. 

Podgórze, dnia 6 lutego 1886. 

Za c. k. sędziego powiatowego 

Richter. 


Termin do | 


(5361) 


Obwieszczenie. 


Z powodu jednocześnie rozpisanego wyboru uzupełniającego posła do 


j Izby Deputowanych Rady Państwa z kuryi większych posiadłości, okręgu 
wyborczego Stanisławów, Bohorodezany, Tłumacz, Buczacz, ogłasza się w 
myśl $ 25 ustawy państwowej z dnia 2 kwietnia 1878 r. (dz. u. p. nr. 41) 
listę wyborców z powyższego okręgu wyborczego, z oznajmieniem, że re- 
klamacye mogą być wniesione do e. k. Prezydyum Namiestnictwa we Lwo- 
wie w przeciągu 14 dni, licząc od dnia tego ogłoszenia. 


Reklamacye wniesione po upływie tego terminu nie będą uwzględnione. 
Co do wykonywania prawa wyboru zwraca się uwagę wyborców na 


postanowenia $$. 12, 13, 14, 15 i 16 powołanej ustawy państwowej. 


Jeżeli posiadłość gruntowa, uprawniająca do wyboru w powyższym o- 


kręgu wyborczym jest wspólną tabularną własnością dwóch lub więcej współ- 
posiadaczy, wykonywa z pomiędzy nich ten prawo wyboru, którego reszta 
współwłaścicieli wyraźnie pisemnem pełnomocnietwem do tego upoważni. 


Uprawnieni do wyboru w kraju zamieszkali, otrzymają karty legityma- 


cyjne wprost z urzędu. 


Tych zaś, do wyboru w powyższym okręgu wyborczym uprawnionych, 


którzy w kraju nie mieszkają, wzywa się niniejszem, ażeby o karty legity- 
macyjne zgłosili się do e. k. starosty w Stanisławowie. 


Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa. 
We Lwowie, dnia 18 lipca 1887. 


Imię i nazwisko 
uprawnionego do wyboru 


Abgarowicz Jan 

Abgarowicz Teodor 

Antler Franciszek 

Antler Ludwik 

Antoniewicz-Bołoz Jan dr. i Anna 

Błażowska Marya Jadwiga 2-im , Nieza- 
bitowska z br. Błażowskich Marya 
Joanna Wanda 3-im. 

Błażowski Maryan br. 

Błażowsey Aleksander i Konstaneya 

OO. Bazylianów konwent w Buczaczu 


Bielska z Brzozowskich Wanda 
Bogdanowiczowa-Roszko z Rożańskich Te- 
ofila 

Bogdanowicz z Pinterhoferów Katarzyna, 
Bogdanowiezowa z Amirowiczów Teofila, 
Pinterhoferowie Rozalia i Jan 

Bogucka Marya 

Bogdanowicz de Oroszeni Grzegorz 
Borkowska Dunin Stella Marya hr. 


Borkowski Aleksander 

Brad Feiga 

Breitbartowie Mojżesz i Sana 
Bredt Teodor Filip 2-im. 


Brunicka Pawlina br. 

Bukowski Feliks 

Burzyński Jan 

Brykczyński Stanisław 

Bykowski Stanisław 

Cieleeki Artur 

Cieńska z Cywińskich Marya Melania 2-im. 
Czajkowski Wiktor Władysław 2-im. | 
Cywińska Rozalia | 


Doschotowie Oktaw i Marya z Pelten- | 
burgów 
Dzieduszycki Wojciech hr. 


Gątkiewiez Anna 
Grabowski Ignacy i Grabowska z Buszyń- | 
skich Filomena 

Gniewoszowie Włodzimierz i Marya Ste- 
fania 2-im. 

Gołębski Jan 

Halickie probostwo rz. kat. 

Hartman z Fiirthów Linza br. 

Hornstein Jakób 

Horodyski Korczak Leonard 

Jabłonowscy Pruss Józef i Wanda 

Husarzewska Karolina hr. 

Jakubowicz Jan 

Jaroszyński Zygmunt 


i 
| 
00. Dominikanów konwent w Jezupolu | 
| 
| 
| 


| 
| 
Juchnowicz Aleksander | 
! 
Jędrzejowicz Stanisław Maryan 2-im. | 
Knihiniecy-Łuk Adolf i Sydonia, Stankie- 
wiez Julian, Małecka z Nesterowiczów ` 
Anna, Iwanicka 1 voto Knihiniecka Anna, | 
Knihiniecy Mikołaj Bazyli i Jan, Hołyń:, 
scy Jan i Katarzyna, Zubrowie Mikołaj i | 
Anna, Leszczyński Jędrzej, Proskurnicka | 
z Strutyńskieh Marya, Strutyńska Lucya ' 
dożywotniczka. | 
Knihynicey Piotr i Grzegorz, Jaroszewska ` 
Anastazya, Zubrowa Anna, Hołyńska 
Katarzyna, Knihinicki Mikołaj, Sokołow- | 
ska Marya, Małecka z Nestorowiczów An- | 
na, Hoszowska z Knihiniekich Tekla, Zei- | 
dler Józefa Zagórska z Krajewskich Ma- 
rya, Krajewski Łukasz, Knihiniecy Jakub | 
i Anna 1 
Knihinicki Franciszek 
Krasicka Aniela hr. 
Kęplicz Marceli 


OE WO ea RZ NN 


Nazwa posiadłości większej 
uprawniającej do wyboru 


w S 


Łuka, Monaster, Nizwiska część Kąt zwana 
Bratyszów 

Soroki 

Soroki część „Sorockie Browary* zwane 
Skomorochy, Rusiłów 

Pyszkowce 


Nowosiółki jazłowieckie 

Targor iska 

Dzwinogród Sokulec, Zielona, Lackie część 
Monasterek żwana 

Roszniów i Jurkowa 

Worona 


Winogród 


Rukomysz I. II. 

Nowosiółka, Petryłów 

Uhrynów dolny, Jamnica i Zagwóżdź, Za- 
rybno. a 

Zaleszezyki małe 

Oleszów 

Temerowce 

Tłamacz z przyl. Nadorożna, Gruszka, Ło- 
kutki, Słobudka Jackowska, Pałahicze 

Hryniowce 

Chorostków 

Uhrynów górny, Rybno 

Pacyków, Zagwoźdź 

Kolińce górne 

Porohów 

Łany, Wodniki 

Medwedowce, Nowostawce, Pilawa części 
„Janówka i Stadnica* zwana 

Delejów, Tumierz 

Pałahicze i część dóbr Pałahicze 


Jezupol, Sielec, Hamusowce z Jastrzębiem, 
Olszanica, Pobereże część „Jaworzec* zw. 
Uzin 

Kutyska 

Konczaki stare 


Potok złoty 


Pielawa 
Załukiew 


| Hrehorów 


Kościelniki 

Kadłubiska ad Nowosiółka 

Zagwoźdź średni 

Ostrzynia, Pszeniezniki, Chomiakówka 
Puzniki I. część 


, Błudniki, Siedliska, Pukasowce, Dorohowa 


częŚĆ. 

Trościaniec i Uście zielone część „Jawo- 
rówka* zwana 

Odaje Słobudka 

Ladzkie Szlacheckie część 


Ladzkie szlacheckie część 


Iwanikówka 
Bobulińee i Kujdanów 
Tustań 


a a ad tad imi 1 


| 
636) LL L. 1771. 


| Imię i nazwisko Nazwa posiadłości większej 
uprawnionego do wyboru uprawniającej do wyboru 


NN + LLLrccc nnn 


(5384 1—3) j marniekiego pozew 0 własność wynagro- 


U. k. sąd powiatowy w Tarnobrzegu za- ! dzenia za zniesione powinności poddańcze 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu Ja- | w części dóbr Komarniki, zapisanych w 
na Schweitzera, iż przeciw niemu wniósł pod | księdze dom. 98, str. 887, i źe do sporu, 
dniem 14 lutego 188%. 1. 1771, Henryk Wa. | 

gner pozew o uznanie prawa własności do, im został kurator w osobie adwokata dr. 


pozwem tym wjtoczonego, ustanowionym 


ła dó Krzeczunowicz, Wiktor | Komaró 4 posiadłości wyk. hip. 240, gminy' Brawce ' Fiternika, ze substytucyą adwokata dr. 
kręgu iegel Naftali | Puzniki (II część) Dolina objętej, W. D. 6% oznaczonej z pn., wsku- | Irzyczka, któremu to kuratorowi kurandzi 
ię w odylańgka Aniela | Woziłów tek czego dla niego kuratorem adw. dr. odpowiednie środki obrony udzielić, lub in- 
. 41) obylański Leon | Śnowidów Tumidajowicza w Tarnobrzegu ustanowiono nego zastępcę ustanowić i o tem tutaj do- 
3 re- o Y Maryan i Sylwia | Pobereże, Braniówka © j i termin do rozprawy na dzień 2 sierpnia nieść mają. 
L rytowska z Młockich Wanda | Petlikowce stare, Petlikowce nowe i Bie- | 1887, o godz. 9 rano wyznaczono. Sambor, 12 lipca 1887. 
wo-4 L lawińee i Kurdwanówka Wzywa się zatem Jana Sehweitzera, SE 
Adomirski Konstanty | arkowce aby na wyznaczonym terminie osobiście sta- 27634 (5805 2—3) 
one. ELckoroński Teodor hr. | Niżniów nął, albo ustanowionemu kuratorowi potrzeb. T* */Q d kraj Lwowie wzywa 
r Tchenfeld Baruch | Mied ó nej udzielił informucyi albo wreszcie i “Or k. sod Ee, awo wie, way 
na Lewicki Tomasz i Mandyczewska Kat | t Ma nego sobie ustanowił pełnomocnika sA 32 niniejszem, p asem dwóch zagubionych 
asiewicz Dominik a * A Ottyni "Ub rniki W Sa razie skutki z zaniedin ja | weksli 4 daty Dąbrowiea 15 lutego 1886 w 
1 0- Rkasiowicz Kajetan Kazini 237 | Bonni 5 tego wynikłe sam sobie przypisać b Pe | tray miesiące od daty płatnych, z których 
pół- ajewska F Je ka Kara oś | Kolif M aia gdzie | jeden ua 600 złr., drugi zaś na 400 złr. o- 
elb > rancjszka Ksawera 2-im. | Kolińce Ae marca 1887 | piewał, przez Salomona Umschweif, jako 
szta Rogi wii Władysław, dożywotnik Harbi arnobrzeg, . wystawcy, a przez Zygmunta Gutkowskiego, 
R «© AE , A A 
A ołodecki Józef Jan Antoni Mikołaj 4-im. | Monsato zt Berezówka, Folwarki, Hata | L. 3495. i (5398 1-—8) E dre A Be 
nowa i stara, Słobódka górna, Wyczołki| | CB sąd powiatowy w Radomyślu za- : rR by weksle te w przeciągu dni 
ARE część „Derenówka* Zwana wiadamia Feliksa Lubińskiego, z miejsca po- lfs licząc od ostatniego dnia, w którym e- 
gh, Morawsey, Celestyna z Bocheńskich i Ty- | Kończaki nowe bytu U wek? ki i” Eat, drobiazgo- | dykt ten po raz trzeci w „Qrazecie Lwow- 
sg Pawel Gr. dzi R. ś | Ob łuski pisk m niemu pto H zł. 75 cii a 87 Z, | skiej“ ogłoszonym zostanie, tutejszemu sądo- 
usiał Bój ya Pence W i ciej Piekara, przełożony gminy w Biija | wi Pr O % | owa gadi 
1 Mysłowski Alfred | Koropiec z przyl. Przewoziec, Nowosiółki | kuratorem ustanowiony został i wzywa go, | BB a me | a rane 
| i Zalesie, Zyznomierz, Ścianka, Mykie- | ażeby do rozprawy na dzień 21 września | DOA 3 +2 Jinca 1887 | 
— | | tyńce, Uhorniki, Podłuże i Zubrzee 1887 wyznaczonej, albo osobiście się stęż! a” i 
Neuhaus Rudolf | Zakrzócć wił lub pełnomocnika sobie ustanowił, gdyż 3979 (5802 2—3- 
Ochanowicze Jan i Marceli | Miłowanie - inaczej rozprawa z ustanowionym kurato- JE C. k. sąd powiatowy w Palźnie zawia) 
| czykowaka Sydonia Z | Dołhe, Strybańce, KA rem aa ad me A damia Zofię z Lesiaków Paprockę z życia 
zest Józaf i Madejewski Ksawery 1 Uście zielone z przył. Radomyśl AA t oraz 18 i pobytu niewiadomą że przeciwniej rozpoczął 
= oniński Romuald hr. i Kowalówka r JS va 1884, Jędrzej Pieczonka pozwem z dnia 17 czer- 
; P atecey Emil, Artur i Oskar hr. | Buczacz, Nagorzanca L. 3494 (5382 „, wea 1887 do l. 3979 spór ustny o uznanie 
posia rz. kat. z Bou gorami ZW sąd powiatowy w Radom JARA, własności posiadłości 1. wyk. hip. 218 księgi 
eb ostwo rz. ma: Doa | Zaibrody wiadamia Feliksa Lubińskiego z TA gruntowej gminy Łęki dolne, na który ter- 
ana i m ie i a i Ozarnol a pobytu niewiadomego, iż w sporze Pe min do rozprawy na dzień 7 września 1887 
mz BA SB = er zo 7 W a e CE przeciw niem oi wyznaczono i Michała Kulę z Łęk dolnych 
i Mieczysław arnawica poln 15 J! aa Piekara lu pto jej kuratorem ad actum ustanowiono i wzy- 
Krechowce, Oprysowce ZA. da We J „ przełożony w; też Zofię Paprockę, by przed tymże 


Romaszkan Franciszek br. | 
Safrinowie Izrael Hersch 2-im. i Juda | 


Seeman Izaak 

Spindel Herzel 

Stadion Gisela hr. Csiky z hr. Stadionów 
Rudolfina hr. | 
tein z Marguliesów Estera, Margulies ` 
Rachela dożywotniczka, Marguliesowie 
Berl, Dawid i Leib i Korner Gittla. | 


gminy w Rudzie kuratorem ustanowiony zo- 
stał i wzywa go, ażeby do rozprawy na 
dzień 21 września 1887 wyznaczonej albo 
osobiście się stawił lub pełnomocnika sobie 
ustanowił, gdyż inaczej rozprawa z ustano- 
wionym kuratorem przeprowadzoną zostanie 
C. k. sąd powiatowy. 
Radomyśl, dnia 15 czerwca 1887, 


Wyczółki, Monasterzyska części „Sofrinów- 
ka i Kłodne" zwane, Berezówka część 
„Iwinia* zwana. 

Ostra, Drobrohoszez 


Garbiez i 
Łysiec z przyl. Drohomirczany 


Chryplin, Czernejów, Chomiaków 


' terminem temuż kuratorowi Środków obro- 
ny swej dostarczyła lub innego swego peł- 14 
pomocnika ustanowiła, i o tem sąd tutejszy 
zawiadomiła, w przeciwnym razie spór ten 
z pomienionym kuratorem przeprowadzony 


będzie. i 
C. k. sąd powiatowy. 
Pilzno, dnia 17 czerwca 1887 


L. 2489 


5298 2—8) 


C. k. sąd powiatowy zawiadamia nie- | gamni 


tarzyński Jan , Baranów -j 
Hi O ee | Jarhorów wiadomego e pobytu Wojciecha | D E ę t 
tojowski-Jordan Zdzisław | Jezierzany, Trojau, Zielona, Jordanów Kajora, że wskutek uzupełnionej przeciw | eSIeENIa DTYWA 
Szadbej Antoni BRAZ w niemu skargi Katarzyny Kajorowej pto 105 » ome p y jt 
j zawłowski Tytus Barysz złr. z pn., term n na dzień 18 październř o- 
| ka 1587, godzinę 9 rano, do rozprawy su- 


„ZAWłowski Ludwik | 
‘Onecey Justin i Albin ! 
Süssmann Schulim i Ella 


Wartanowiez Krzysztof 
eingarten Mendel 


Weidenteldowie Abraham Gerschon 2-im. 

i Chaja Sara 2 im. | 
Weintraubowa z Krieglów Scheindla i 

Weintraub Jakub Nuta 2-im. i 
Weiselbergowie Wolf Hersch i Schewa 
Wolański Władysław, Feliks, Krzysztof, 
Wojcicech 4-im. 
Zarwaniea gr. kat. probostwo 
Zwiebel Mendel i Lazar Joel 


L. 1717/pr. (5374) 

Dla Trybunału przysięgłych przy są- 
dzis obwodowym w Rzeszowie, na Ścią 
zwyczajną, dnia I września 1887 rozpo- | 
cząć się mającą kadencyę, zamianowani zo- | 
stali: Prezydent ce. k. sądu obwodowego | 
Andrzej Lubaszek przewodniczącym, zaś c. | 
k. Radca sądu obwodowego Michał Rola 
Woszczyński, Stanisław Mosor, Teofil Hana- | 


| Radeza 


Przewłoka, Dabienko, Welesniów 

Ladzxie i Bobrowniki i 
Majdan z przyl. Huta nowa i stara, Huei- 
sko stare i nowe 

Hubin z przyl. 

Knihinin, Pasieczna części, Zagwozdź czę- 
ści Klin i Sródlesie zwane. 

Przybyłów 


marycznej wyznaczył i wzywa go. aby al- | 
bo osobiście do sądu się zgłosił lub usta- | 
nowionemu kuratorowi, Jędrzejowi Młodzi- | 
kowi z Bulowie, informacyi udzielił, inaczej | 
skutki zaniedbania tego sam sobie przypisze. 


Kęty, dnia 2 maja 1887. 


L. 7055 

C. k. sąd obwodowy w Samborze za- 
wiadamia z życia i miejsea pobytu niewia- 
domych: Justynę Komarnieką. Katarzynę 
Komarnicką, Anastazyę Sozańską, Samuela 
Komarnickiego i Teodora Komarnickiego, 
że Bazyli Drudź Komarnicki wniósł prze- 
ciwko nim i spadkobiercom Michała Ko- 


Zamknięcie rachunków 
ze rok 1886 


z czynności - 


Towarzystwa Kredytowego w Zółkwi 


stowarzyszenia zaregestrow anego Z nieograniczoną poręką. 


Zamknięcie rachunków BILANS 


Obwieszczenie. 


W myśl uchwały wydziału wierzycieli z dnia 
20 lipta 1887, podaję do publicznej wiadomości, że 
dnia 10 sierpnia 1887, o godzinie 10 z rana, odbę- 
dzia się w Skolem AB EE kai bła- 

E a, | watnych, gotowych ubiorów męzkich i t. p., w apra- 

5317 2—5) wie kok ogó Abraham» Rachisohofore 6 wia 
Sposób, iż kupującym towary do kwoty 50 złr. w. a. 
opust w wysokości Ł0 pre, kupującym nad kwotę 
50 zły, de 100 złr. opust w wysokości 20 pro., zaś 
kupującym nad kwotę 100 złr, opust w wysokości 
25 pre. niżej ceny szacunkowej udzielony będzie. 

Skole, dnia 22 lipca 1887. 

9369 Bronisław Nartowski, 
zacządca masy kenkursowej. 


Bohorodyczyn część „ Telefuszczyzna* zwana 


Kośmierzyn 4 
Rzepnica, Pomorce, Krymidów, Przedmieśc. 


Cwitowa 


siewiecz i Erazm  Tatasiewicz, zastępcami 5 A 
przewodniczącego. | ú e strat i zysków 
Rzeszów, dnia 18 lipca 1887. KWOTA rwa | Aktywa | 
pa EEn | z. jet] zł. jet y 4. jety zł ict 
L. 3452. (5381 1—3) : : iesi “Frsi38] — —| | Udziały Członków NESI ——— 
o k. sąd powiatowy w Radomyślu >| Gaz pa rane y fi BYGA| A e |= Wkładki na rachunek bieżący NiE ES 5 
wiadamia Feliksa Lubieńskiego z miejsca zę R a 196|3:] — |-— Zgóry pobrane odsetki s3i4gł _ | 
pobytu niewiadomego, iż w sporze drobiazg- | Z%rot gaa M i procenta zwłoki 256/78] — |— Zaległe odsetki i odsetki zwłoki — |-|  256l78 
gowym Jakóba Bałamuta przeciw niemu | Procenta zaegie 1 p Odsetki niepodniesione 30244] — 
pto 35 zł. 75 et wa. zpn., Maciej Piekara STRATY: Saldo pożyczek | | — f 40137) 6 
przełożony gminy w Rudzie, kuratorem u- | Procenta od wkładek na rachunek bieżący —|--]2192/99 Inwentarz po odpisaniu 10%, zużycia — || 122/46 
stanowiony zostaał i wzywa go, ażeby do. <A a R. ć rzybóty do O oia o: Nadpłacony czynsz m e 
rozprawy na dzień 21 września 188% wy-| ea ładna rane daN Jus 1 róske wydatki —|-| 62418- Koszta sądowe — (| 1494/42 
znaczonej albo osobiście się stawił IBN PRZ Dycelyi == 885 4z Salair å conto pobrane na rok 1887 — — 21/30 
nomocnika sobie ustanowił, gdzż inaczej roz= | Gda inwentarza 109, zużycia —-| 30 62 Fundusz rezerwowy z końcem roku 1885 
prawa z ustanowionym kuratore:in przepro- | T za rok 1886 = eu 62 SE: 2.896 zł. 45 et.| 2297 
wadzoną zostanie. 4640/53[4645|53 Po odpisan:u podatku za rok E 1884 | = |-- 
Radomyś i a 1887. i . RE S zł. 68 et. 
yól, dnia 15 ezerwe Ilość Członków Stowarzyszenia i stan | ERA +. | Wstępne od 23 Członków 46|— 
"zus Z końsem r. 1885 liczyło Tow. członków 337 z wpła?. udzia ami N = K ct. Dywidenda za rok 1886 =. 
L. ko. (5348 m W ciągu roku 188: przystąpiło ch S Eoo = Stan kasy z końcem roku 1886 3 U6] RZ 
" R. i e ar- 65 z udzia , . > st. =F RES = 
nowie. ws R pomat m a Spiegla e a członk. 56 z wypowiedz. udział. 4.046 zł. 84 et. | e e z 482 51 
: porze sumarycznym Alt ; W 6 304 zwpłacon udziałami 7.514 zł. 36 et. 42524153] 42524 53 
i spół. przeciw Mojżeszowi Leistenowi 0 | pozostało na rok 1887 członków ak Dal 
140 złr. w. a. z przyn., ustanawia adw. Zółkiew, dnia 31 grudnia 1886. r 
341 


dr. Goldhamera z substytucyą adw. dr. Pie- 
trzyckiego kuratorem, niewiadomego Z mi 
sca pobytu Mojżesza Leistena 1 poleca mu, 
aby praw jego bronił. m 
< ea nA zawiadomienie otrzymuje. 
Tarnów, 15 lipca 1887. 


nu————m Z 


A. AK 036 re. A a L. Rettzfeld, w. r. 
Z księgami głównemi i pomocniczemi zgodnie znaleziono, — Zółki : 
Saul Landau, w. r. i lew, dnia 22 
ższe 1a*hupki ze strony w dniu 8 marca 1887 not lni Hersch Gabel, w r 
Powyżs osaryainie odbytego Ogólnego Zgromadzenia w zupełności E 
7 ęto 1 Dyrekcyi 


absolutoryum z rachunków i j : 
Salamon Spritzer, w. r. M oonde rok 1886 ilong Gabel 
1 Gabel, w. r. 


Ozer Plapler, w. r, 
lutego 1887. 


F ; 
EE 


AŚĆ NASKÓRNA MO 


W PARYAU 
Maść ta leczy wrzedzianki, pry 

e SZCZE, czerwonośmi, «rzsfy, «97 16 
Wd wysypkę, liszaje, homoroidy, sm 1% 
"2 dzenia chroniczne, łupież i wyrze 
na częściach ciała porosłych włosa” | 
i wnzelkie słabósał naskórne : wstray | s 
mujenatychmiastwypadanie włosów 
i na brwiach | głowie i skutecznie 
ERES ANAD działa naporost włosów. 

YIRESCIT PUNDO  Sjoik 2 franki we Francyi w Par yŻu 
w aptece p. MOULIN, 30, ulica Louis-le-Grand. 

We Lwowie w aptekach pp. Mikolascha I Wewiór- 
skiego; — w Krakowie: w aptekach pp. Trauczyń- 
skiego, Redyka i Wiszniewskiego. l 

1 


UNE a 0 0 


Wysowa. 


Na liczne zapytania mam zaszczyt odpo- 


1538 è 


i ay 


wiedzieć a zarazem zawiadomić P, T, u- FE, 13581 "wyw (6385 1—3) 
bliczność, że w tutejszem zdrojowisku or-/ > 

dynuje stałe podczas sezonu, lekarz Way | Ogloszenie. 
U. M. dr. Mohr, Rozpisuje się lioyta:ya, Ra dostawę 
sekundaryusz szpitala powszechnego w Wiedniu | drzewa opałowego szpilhiowi powszechiie- 
| spocyślicta chorób kobiecych, mu krajowemu we Lwowie na rok 1888 tj. 
zaś restaurację objął i otworzył foa dois Í stycznia do dnis 31 grudnia 

p. Michał Dobrzański. lb83 r. 


Unieważniam tedy listowne wyjaśnie- 


nia eo do restauratora, rozesłane przed kij. | drzewa = iniżnowicje : 


iami, a niezgwdzająceł się z obeenym | 2) bukowego, łupanego, metr. kubiez. 1500 
zt H: aet s 7 b) brzozowego » d r 800 
21 linca 188 c) sosnowego (a k E 600 

Wysowa 21 lipca 1887. AR PE DOE 7 


Zarząd znkłada 


Szmid. gatunkach, zdrawe suche, w równych po- 


lanach a dostawiane będzie w miarę zaużą 
dania, i w ilości przez zareąd szpitala 
EDI B j oznaczonych. 


Bliższe wyjaśnienia udzielane będę w 


zurządzie szpitala, gdzie mołan przejrzeć 
Królestwa Galicyi I Lodomery! 


į worunki, na podstawie których, zawartym 
zostanie kontrakt. 
z Wielkiem Ks. Krakowskiem 


Oferty opieczętowane i należycie o- 
BE 1SS7 WE 


stęplowane, przy dołączeniu wadyum 5 pre. 
od całej rocznej dostewy, składać należy 
nabyć można po ornie 2 zir. 60 «ct. 
w ekspadycył 


na ręce Dyrekcyi szpitala do dnia 22 sier- 
„GAZETY LWOWSKIEJ- 


pnia r, b, i w tym dniu o godzinie 11 
przed pułudniem w kaucelaryi Dyrekcyi 
Zamiejscowi zechcą przysłać 2 sir. 
70 ct., z których przypada 10 ent. 


szpitala; odbędzie się naprzód otwarcie 
na opakownnie i list frachtowy. 


offert, a następnie ustua licytacya 
Do kontraktu wymaganą będzie kau- 
cya w wysokości 10-pre. od esłej rocznej 
g6 Szematyzm przesyłamy tylko za 
uiszozeniein należytości z góry. Za pobra- 


5368 


dostawy. ; 
Lwów, dnia 22 lipca 1857, 
Dyrekceya szpitala powszechnego krajowego 


jpomoskonia składająco się z 6, 5, 4, 8 
„M 2, pokoi z przynależnościa:i, pokoje ka- 
walerskie, sklepy przy ulicach Brajerow- 
skiej, Podlowskiego, Kazimierzowskiej 


Z oznaczeniem w przybliżenia ilości 


| Jan Ihnatowicz 


poleca 
wypróbowane Środki do wyws- 
i biania wszelkici pó ai 
| mianowicie z 
| Amandina usuws plamy powstałe 
z soków cukrowych, białka, lodów 
itshzfiakónik. ©. . p 25 
f Apseina wyciaga plamy tłustez na 
| teryj jedwabnych kolorowych . —,25 
Acetina niszczy plamy powstaje z 
wapna i ługu, flakonik 
Benzolina, wywabis plamy 
potowe, maziowe i pokostowe flako- 


złr. tt, 


Z 


nik mały 20 et. cały . . a.. == 
Brazylina maierye czarna wypło- 
wiałe i popiamione prane w gdwa- 
rze brezyliny odzyskują pierwotny 
koler, połysk i sztywność pakiet — 08 


Rtilina usuwa plamy powstałe z farb 
| do podłóg używanych i farb anili 
nowyth, fiskon . . > 


=" A az 


, 


ER 

EJ. 

v. a% 
5 PN 


: --25 Rynek |. 2 


Rag” Ceny zniżone "GzĘ 


Posadzki deszczułkowe i 


wielkim wyborze, po cenach począwszy od 1 zł. 85 ct. 
za metr kwadratowy, poleca fabryka parowa 


| BRACI WCZELAKÓW 


Javelina wywabia z bielizny pla 
my z Wina czerwonego, owoców, 
konfitur i t. p., fakon. . . . — 20) 


Odalina csuwa plamy powstałe z ku- 


xan, potu, tyicain, miaka, piwa, ka- 
wy, czekojudy, pleśni, wilgoci, śmie- 
tanki, rozałn i kwasu fak, . — X5 


,Oksalina wywabia plamy z atramen- 


tu, krwi | rdzy, flaszka . . . . —35 
Ziemłanek oczyszcza materye białe 
wełniane z brudn i kurzu pakiet . . —20 


Mydełko żółełowe do wywabiania 
plam zastarzatych z materyj bawel- 
nisnych, wełnianych i jedwabnych, 
kawałek ace Za. YZEWTA AET 

Quilaja materye wełniane i jedwa- 
bne, prane w odwarze qnilaji traco 
plamy i odzyskują świeżość, przy- 
jem kolar materyi nie nie traci, 
NAÓŁ= S a 0 4 2560 

Nabyć można we LWOWIE « sklepach wła- 

snych, ul. Kopernika l. 3, Hotei Europejski 

% uł, Halicka róg Wałowej, W KRAKOWIE 

Sukiennice L. 20. W CZERNIOWCACH 

(6997 1—0) 


parkiety 


we Lwowie. 4487 


3534 


G. k. uprzyw. Fabryki 


ED. OBERLEITHNERA SYNÓW 


we Lwowie, plac Maryacki liezba 5, 
dom księcia Ponińskiego 
poleca 


po starych cenach —en gros et en detail 
wszelkie wyroby swojaj renomowanej Fabryki 
założonej w rokn 1817 
(Największa przędzalnia w Austryi). 


jmuje Zarząd realności Emi ani Cennik fabryczny na żądanie franco. | 
"R zalew Kalsiawnii 1 ka i E oc dą zy EC 
a Ldrokarni W. Łosliskiego u. Uszrnockiego l. iż dom Wernera, (Źmrzzdca Władysław J. Weber.) .Papisr s fcbryki papieru braci Fir vowskich, 


y~ 
Fan 


gw" 


3 a a 3 2) 


z 3 


Pod arni 


D Ózefa KMH zana i 
WE LWOWIE 


Psem“ 


Rynek 1. 58 we własnym domu, 


poleca: 


dla uczynienia podłogi piękną, połyskującą i trwałą, 


uznaną powszechnie za najlepszą 


Miasę wos 


kową 


do zapuszezania podłóg 


i Glazurę bursztynową 


do pociagania podłóg, która nadaje połysk i kolor za jednorazowem 


pociągnięciem. 


Wszelkie gatunki szczotek. 
Masę woskową utrzymują na składzie : 


Andrychowie p. A. Pukalski, 
Bełzu p. I. Miłkowski, 
Bieczu p, W. Domagalski, 
Bochni p. I. Michnik, 
Bóbree p. M. Salz, 
Bolechowie p. M. Gottes- 
mann, 
Borszezowie pni 0. Armatys, 
Botszowcach pni B. Zimet, 
Brodach pp. Witkowski i 
spółka. 


„ Brzeżanach pni B. Wrońska, 


„ Brzozowie, 


2 a 


„ Busku p. M. 


£ p. E. Klimek, 

pni Maryniowa 
i spółka. 

Buczaczu p. Neumann, 

Bursztynie p. F. Frankel, 

Goldhaber, 


„ Okodorowie p. Oswald Panlo, 


3 


3 


Chorostkowie p. ©. L. Press, 

Cieszanowie, p. L, Spiergel. 

Czerniowcach p. Ignacy 
Schnireh, 


„ Czortkowie p. Antoni Ko- 


stecki, 


„ Dębicy p. S. Serednieki, 
„ Dolinie pani R. Turteltaub, 
„ Drohobyczu p. Teofil Ja- 


JO 


LJ 


błoński, 

Gorlicach p. S. Muszyński, 

Gródku p. A. Lippus, 

Grybowie p. A. Muszyński, 

Haliczu, p. L. Siisshołz, 

Husiatynie p. L. Bermann, 

Jarosławiu p. I. Krasicki, 
$ p. O. Strasberg, 


„ Jezierzanach p. M. Stern- 


3 


r 


—— 


schuss. 
Jaśle p. I. Pollak i syn, 
Krakowie p. H. Fritsch, 
- p. A. Schaltz, 
Kałuszu Towarzystwo spo- 
żywcze. 
Kołomyi p. St, Romanowicz, 


w Kołomyi p. I. Różański, 
„ Kossowie p. M. Kamil, 
„ Kamionee Strumiłowej. p. 


a 


„ Limanowej 


3 


S. Sklenka, 
Koibuszowy, pni Franciszka 

Goldamer. 
Kańczudze, 

spożywcze. 
Kentach pani M. Barysz, 
Krosnie p. E. Stawicki, 
Łańeucie p. I. Oetnarski, 
Lubaczowie, p. H. Herzberg. 
Łańcucie p. G. Danielewicz. 
Leżajsku p. S. Pomeranz, 
p. E. Rozwa- 


Towarzystwo 


dowski, 
Lisku p. R. Barański, 


» Mielcu p.I Dębicki i syn, 


s u u u u G g 4 2 s 3 


3 u a u 


3 


Mielnicy p. N. Weiselberger, 
Myślenicach p. Wik. Gutman, 
Makowie, p. R. Turyczyn. 
Nadwórnie p. I. Kisielewski, 
Niskn p. Bron. Kasper, 
Nowym Sączu p. I. Miller, 

R p. W Olexy, 
Oleszycach p. I. Kamiński, 
Podkamieniu p, D. Reiser. 
Pilznie, p A. Seelenfreund. 
Peczeniżynie p. A. Jasiński, 
Podhajcach p. I. Zimta aa- 

stępcy, 

Przemyślu p. M. Kozłowski, 
a p. M. Krug, 
Przeworsku p. W.Switalski, 
Rawie ruskiej p. E, Arbes 

baner, 
Rohatynie Narodna torhowła, 


„ Radomyślu p. H. Barto- 


szyński, 
. Ropczycach p. W. Kwiat- 
kowski, 
Rzeszowie p. E. G. Neu- 


n 


ps “LL 
E 


gebauer, 
„ pp. Schaiter i sp., 


Ww 


4% 3 U u 


Rudniku, 
lowski. 

Samborze p. Żuławski, 

Sanoku Narodna torhowla, 


Sędziszowie p. L. Włodek, $ 
pp. I. Dempniak, $ 


Serecie 
wdowa, 

Sieniawie Towarzystwo 
spożywcze, 

Skale p. I H. Kohn, 

Sniatynie p. E. Bóhm, 

Sokala p. A. W. Grott, 

Stanisławowie p. T. Sza- 
wiński, 


„ Starym Sączu p. A, Ersen, 


„ Starym mieście p. K. Zy- į 


s 


3 


3 


n 


gmuntowiez, 


Stryju pp. Lechnieki i Ko- $ 


sterkiewiez, 
Suczawie p. M. TIłnieki, 
Szczurowej p. Jan de Kę. 
piński, 
Tarnopolu p. K. Sochanie- 
wioz, 

„ Pai J, Skowrońska, 
"Tarnowie p W.Mildner i sp. 
5 . T. Scharff, 
A O E Hibsch- 

mann. 
Tarnobrzegu, p. N. Giżyński. 


» Tarnopolu, p. B. Stein. 


n 
n 
» 


Tłustem p. Budziszewski, 
Turce p. W. Kuczyński, 
Ustrzykach dolnych, 

Wanda Rutkowska. 


„ Wadowicach p. I. Pohl. 


n 
n 
n 
"m 


Zaleszczykach p. H. Sanocki, 


Zbarażu p. I Kudernożka. k $ 


Żółkwi p. I. Olearozyk, 
Złoczowie p. I. Kordecki. 
Żywcu, 
wicz. 


3304 


p. F. Chmie- [gl 


pni j 


p. A. Pawluszkie- $ p" 
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